
Nagrody za twórczość 
artystyczną 
dla dzieci i młodzieży

WARSZAWA (PAP)
W związku z Międzynaro­

dowym Dniem Dziecka przy­
znane zostały doroczne na­
grody prezesa Rady Mini­
strów za twórczość artystycz­
ną dla dzieci i młodzieży.

Nagrody przyznano: w 
dziale literatury — Lucynie 
Krzemienieckiej z uwagi na 
wychowawcze znaczenie jej 
twórczości, a szczególnie ze 
względu na silnie zaznaczony 
moment wychowania w du­
chu umiłowania człowieka, 
patriotyzmu i internacjona­
lizmu; w dziale plastyki — 
Janowi Marcinowi Szancero­
wi za całokształt twórczości, 
z uwagi na wielkie zasługi w 
artystycznym wychowaniu 
dziecka; w dziale muzyki — 
Feliksowi Rybickiemu z uwa­
gi na wysoki poziom twór­
czości i wielką wartość jego 
twórczości dla dzieci.

Niezależnie od powyższych 
nagród, jury postanowiło 
wyróżnić Zofię Marchlewską 
za pełną walorów ideowo- 
wychowawczych i piękną 
książkę „Z pięciu miast”, któ­
ra zbliża do młodego czytel­
nika postać wielkiego rewo- 
lucjonisty Juliana Marchlew ­
skiego.
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Dzieci polskie obchodziły swe święto
u’ poczuciu radości

i szczęśliwszego jutra

Zjazd FDJ
zakończył obrady

BERLIN (PAP)
W Lipsku zakończyły się o- 

brady IV Zjazdu Związku 
Wolnej Młodzieży Niemiec­
kiej (FDJ). W zjeździe tym 
wzięło udział 2.540 delega­
tów z NRD, 350 przedstawi- 

zachodnio- 
liczni dele- 
organizacji

cięli młodzieży 
niemieckiej oraz 
gaci bratnich 
młodzieżowych.

W dniu obrad _ _ 
wybory nowego kierownictwa 
Związku. Przewodniczącym 
został ponownie obrany 
Erich Honnecker.

Zjazd uchwalił szereg re­
zolucji programowych -i wy­
stosował odezwę do młodzie­
ży niemieckiej.

odbyły się

WARSZAWA (PAP)
Dzień 1 czerwca br. Mię­

dzynarodowy Dzień Dziecka, 
dziatwa Polski Ludozoej spę­
dziła w nastroju radości i we- 
sela. W setkach miast i mia­
steczek, w tysiącach wsi ca­
łego kraju miliony dzieci ob­
chodziły swe radosne święto 
na niezliczonych najprzeróż­
niejszych imprezach: festy­
nach i zabawach, pokazach 
artystycznych i zawodach 
sportowych, przedstawieniach 
teatralnych i porankach fil­
mowych. Na twarzach ma­
łych uczestników zabaw wid­
nieje pełen radości uśmiech 
— uśmiech szczęśliwego dzie­
ciństwa i jasnej przyszłości.

* * *
W Warszawie oprócz maso­

wych imprez dziecięcych do­
konano otwarcia licznych wy­
staw, na których znajdują się 
prace dzieci szkolnych. Jedna 
z wielu wystaw otwarta 
stała w Domu Harcerza 
Pradze.

zo­
na

Największym powodzeniem 
cieszyły się imprezy zorgani­
zowane w olbrzymiej Hali 
Ludowej i na przyległych do 
niej terenach wystawowych.

*
W Szczecinie szczególnie 

wesoło i gwarno było w pięk­
nym parku im. Hanki Sawic­
kiej, gdzie urządzono dla 
dzieci tańce i zabawy. Wielu 
przodowników nauki otrzy­
mało w dniu 1 czerwca cen­
ne nagrody.

I tu podobnie jak w innych 
miastach dużą frekwencją 
cieszyły się wystawy obrazu­
jące szczęśliwe życie dzieci w 
Polsce Ludowej.

Wiele dzieci uczestniczyło 
także w zawodach sporto­
wych, w występach artystycz­
nych i grach.

* * *
Na Lubelszczyźnie odbyło 

się w dniu 1 czerwca otwar­
cie wielu placówek dla dzieci. 
M. in. w osadzie Czemierni­

ki w powiecie lubartowskim 
otwarto Państwowy Dom 
Dziecka, w którym znajdzie 
pomieszczenie około 70 sierot 
i półsierot.

Dzieci. Lublina bawiły się 
wesoło w parkach i ogród­
kach jordanowskich, zabawę 
urozmaicały występy arty­
styczne i świetlicowe.

* * •
Wielkim świętem był 

najmłodszych obywateli Wro­
cławia Międzynarodowy
Dzień Dziecka. W zabawach 
wzięło tu udział ponad 30 ty­
sięcy dzieci z przedszkoli i 
szkół powszechnych.

dla

o nadawaniu odznaczeń 
za osiągnięcia produkcyjne 

pracownikom PGR i POM 
oraz członkom spółdzielni produkcyjnych

WARSZAWA (PAP)
Projekt Konstytucji Pol­

skiej Rzeczypospolitej Ludo­
wej mówi, że praca jest nie

Polscy księża 
członkowie ZBoWiD 
protestują przeciwko 
„układowi ogólnemu"

WARSZAWA i PAP).
W związku z podpisaniem 

w Bonn tzw. „układu ogól­
nego”, prezydium głównej 
Komisji Księży przy Związku 
Bojowników o Wolność i De­
mokrację na posiedzeniu w 
dniu 30 L.„„, w Warszawie po­
wzięło uchwałę, w której m. 
in. czytamy:

„Główna Komisja Księży 
przy ZBoWiD, w imieniu 
szerokich rzesz polskich ka­
płanów katolickich, zakłada 
jak najbardziej stanowczy i 
energiczny protest przeciwko 
podpisanemu w Bonn 27 ma­
ja br. „układowi ogólnemu”,

W poczuciu głębokiej od­
powiedzialności za utrwalenie 
między narodami miłości 1 
solidarności braterskiej, zgo­
dnie z nauką mistrza nasze­
go — Jezusa Chrystusa, my, 
katoliccy kapłani polscy, 
pragniemy przeciwstawić się 
wszelkim zakusom szaleńczej 
żądzy panowania nad świa­
tem i bogacenia się kosztem 
nędzy milionów. Bez zapar­
cia się powołania kapłańskie­
go nie możemy milczeć wo-

Cegielnia-gigant 
uj Zielonce 
wyprodukowało 
pierwsze cegły

WARSZAWA (PAP)
Załoga cegielni w Zielonce 

— największego i najnowo­
cześniejszego tego rodzaju 
zakładu w kraju — wykonała 
swój pierwszy miesięczny 
plan na maj w 110 proc. 
Pierwsze partie nowej, goto­
wej cegły opuściły już olbrzy­
mi piec wypałowy niedawno 
uruchomionej cegielni. Na­
stępne partie cegły z suszar­
ni przetransportowane zosta­
ły już do opróżnionego pieca.

Jednocześnie z produkcją 
trwa intensywna budowa dal­
szych obiektów cegielni w 
Zielonce. Robotnicy budowla­
ni kończą budowę dwóch dal­
szych 20-komorowych pieców 
do wypału cegły.

Już w lipcu dalsze 2 wiel­
kie piece wypałowe będą uru­
chomione.

III zjazd
Frontu Ojczyźnianego
w BUŁGARII

SOFIA (PAP)
W Sofii zakończyły się 

rady III zjazdu Frontu 
czyźnianego.

W drugim dniu obrad
szerne przemówienie w spra­
wie programu Frontu Ojczyź­
nianego wygłosił wicepremier 
rządu bułgarskiego—G. Traj- 
kow. Po scharakteryzowaniu 
osiągnięć Frontu Ojczyźnia­
nego, który realizuje linię

Wkrótce 
rozpocznie pracę 

drugi turbozespół 
elektrowni w Dychowie

Ofiarna praca załogi elek­
trowni wodnej w Dychowie 
przybliża szybko dzień uru­
chomienia II turbozespołu. Z 
chwilą przeprowadzenia osta­
tecznych prób elektrycznych 
i mechanicznych nowy turbo­
zespół będzie mógł rozpocząć 
prace w służbie nasze, go­
spodarki narodowej. W pra­
cach nad montażem współ­
zawodniczyło 10 brygad, 
znacznie przekraczając nor­
my.

Budująca się największa 
kraju elektrownia wodna 
Dychowie, która połączyła
jedną całość systemy energe­
tyczne północny i południo­
wy jest wielkim osiągnięciem 
naszej młodej techniki, zre­
alizowanym dzięki pomocy 
Związku Radzieckiego.

w
w
w

tylko prawem i obowiązkiem, 
ale także sprawą honoru każ 
dego obywatela. Toteż przo­
downicy pracy w Polsce Lu­
dowej otoczeni są powszech­
nym szacunkiem narodu. 
Władza robotniczo-chłopska 
za ofiarny wysiłek wyróżnia 
ich. premiuje, nadaje im za­
szczytne odznaczenia pań­
stwowe — krzyże zasługi i 
ordery ..sztandar pracy”.

Nowym dowodem tego, za­
gwarantowanego w Konstytu­
cji, uznania i szacunku dla 
przodowników pracy jest 
podjęta niedawno przez Radę 
Państwa i Radę Ministrów’ 
uchwała w sprawie nadawa­
nia odznaczeń za osiągnięcia 
produkcyjne w Państwowych 
Gospodarstwach Rolnych, 
spółdzielniach produkcyjnych 
i Państwowych Ośrodkach 
Maszynowych.

Podkreślając, że stałe zwię­
kszanie produkcji rolnej ma 
podstawowe znaczenie dla 
dalszego rozwoju gospodarki ___j _____ ______ *
narodowej, wykonania planu partii komunistycznej’ Traj-

Pierwsze statki 
przepłynęły kanałem 
wołźańsko-dońskim

Agencja TASS podaje, żc 
na kanale Wołga—Don wy­
pełnionym wodą na całej 
swej długości od Stalingradu 
do Kalacza nad Donem, na­
stąpiło pierwsze próbne ślu­
zowanie statków.

Od strony Stalingradu 
wpłynęły dwa wielkie holow­
niki, otwierając tym samym 
żeglugę na kanale.

ob- 
Oj-
ob-

6-letniego oraz podniesienia 
dobrobytu miast i wsi, u- 
chwała ustala dokładnie pod­
stawy i tryb wyróżniania od­
znaczeniami państwowymi — 
krzyżami zasługi oraz ordera­
mi „Sztandar Pracy” tych 
pracowników PGR i POM 
oraz członków spółdzielni pro 
dukcyjnych, którzy przez 
wzmożenie wysiłków zwięk­
szyli produkcję roślinną i 
zwierzęcą.

Szczegółowo omawia u- 
chwała sposób ustalania o- 
siągnięć produkcyjnych po­

kow odczytał rezolucję Rady 
Frontu Ojczyźnianego, która 
obradowała w kwietniu br. 
Rezolucja ta brzmi: „Front 
Ojczyźniany pracuje i walczy 
o realizację programu i linii 
generalnej Komunistycznej 
Partii Bułgarii — zbudowa­
nie socjalizmu, w związku z 
czym nie zachodzi potrzeba, 
aby Front Ojczyźniany for­
mułował swój odrębny pro­
gram. Główne cele i zadania 
Frontu Ojczyźnianego winny 
być sformułowane w statucie 
Frontu.”

Następnie zjazd jednomyśl­bec niedwuznacznej dążno- . szczególnych pracowników Następnie zjazd jednomyśl- 
ści do wywołania nowej woj-;PGR i POM oraz członków nie przyjął uchwałę o zmia­
ny i niszczenia fundamental- , spółdzielni produkcyjnych, a nach w statucie oraz dokonał 
nych zasad zgodnego współ- I następnie tryb przedstawia- i wyboru nowej Rady Frontu 
życia narodów. ' nia ich do odznaczeń. Ojczyźnianego.

Tegoroczne święto Ludowe ; 
było wielką manifestacją u- ( 
czuć patriotycznych wielko­
polskiego chłopstwa. W uro­
czystościach brała udział lu­
dność wiejska pospołu z de­
legacjami robotniczymTl żoł­
nierskimi.

Szczególnie uroczysty prze­
bieg miały obchody Święta 
Ludowego w tych powiatach, 
w których przed wojną krwa 
wo tłumiono strajki chłop­
skie. Wspomniano o nich m. 
in. w Budzyniu i Szamocinie, 
powiat Chodzież. Uczestnicy 
odbywającego się tam przy 
udziale ponad 2000 chłopów 
pochodu zaprotestowali prze­
ciwko wojnie bakteriologicz­
nej w Korei i zawarciu „ukła 
du ogólnego”. Podobny pro­
test wyrazili mieszkańcy Ła­
gowa i Kołczyna.

W wielu miejscowościach 
zorganizowano zawody pił­
karskie. Odbyły się one m.in. 
w Mochach, pow. Wolsztyn, 
w Świebodzinie, w Łagowie i 
w Rydzynie, powiat Leszno. 
W tej ostatniej miejscowo­
ści uroczystość uświetniły 
dzieci. W pięknych, regional­
nych strojach wystąpiły ono 
z bogatym i dobrze wykona­
nym programem części ar­
tystycznej . Równie wysoki 
poziom rozrywkowej części 
akademii podziwiali chłopi z 
gminy Bojanowo powiat Ra­
wicz, w wykonaniu zespołów 
artystycznych Domu Kultu­
ry, liceum rolniczego i szkół 
podstawowych. Dzisiaj za­
równo dla mieszkańców gro­
mady Trzebosz, Golina Wiel­
ka jak i Spółdzielni Produk­
cyjnej Potrzebowo tamte 
czasy są tylko przykrym 
wspomnieniem.

Dalsze meldunki 
o przebiegu Święta Ludowego

Chłopom w’ Świebodzinie 
przesłał pozdrowienia poseł 
Młotecki. W jego obecno­
ści udekorowano złotym krzy

i żem zasługi działacza chłop- 
I skiego A. Toczka.

Członkowie spółdzielni pro­
dukcyjnych podjęli liczne zo­
bowiązania. Spółdzielcy z 
Siedlnicy, powiat Wschowa, 
przekroczyli znacznie prze­
ciętną ilość dniówek i posta­
nowili wykonywać je nadal 
w tym samym tempie. Zo­
bowiązania swoje wykonali 
także w przeddzień święta 
chłopi indywidualni z gro­
mad: Chocimek, Łagoda, Mo­
kre, Bieszków i Stara Woda 
(powiat Żary).

(Na podstawie wiadomości na­
desłanych od korespondentów 
opracował Al. K.)Red. H. Frydlender

przyjechał do Polski
WARSZAWA (PAP)
W dniu 31 maja przybył 

do Warszawy ob. Henryk 
Frydlender, redaktor wycho­
dzącej w Paryżu „Gazety 
Polskiej".

Jak już donosiliśmy, poli­
cja francuska aresztowała 
red. Frydlendera w dniu 9 
maja br., a następnie bez­
prawnie przewiozła go i in­
ternowała na Korsyce. W 
wyniku stanowczych inter­
wencji władz polskich, wła­
dze francuskie uwolniły red. 
Frydlendera.

Odznaczenie przodujących bibliotekarzy 
i propagatorów czytelnictwa

WARSZAWA (PAP)
Posiedzenie popołudniowe 

pierwszego dnia ogólnokrajo­
wej narady bibliotekarzy to­
czącej się w Radzie Państwa 
rozpoczęło się dłuższym refe­
ratem naczelnika Cz. Kozieła 
na temat „zagadnień upo­
wszechnienia czytelnictwa 
przez biblioteki”.

W drugim dniu uczestnicy 
obrad uchwalili list do Pre­
zydenta RP Bolesława Bie­
ruta.

Tekst listu przyjęli zebra­
ni gorącymi, długo nie mil­
knącymi oklaskami. W dal­
szym ciągu obrad toczyła się 
dyskusja nad wygłoszonymi 
referatami.
- Na zebraniu popołudnio­
wym minister Dybowski ude­
korował krzyżami zasługi 
przodujących bibliotekarzy i 
działaczy na polu upowszech­
nienia czytelnictwa.

Ponadto minister Dybow­
ski wręczył dyplomy uznania 
przedstawicielom biblioteka­
rzy z województw poznań­
skiego i warszawskiego, które 
to województwa zwyciężyły 
we współzawodnictwie biblio­
tek.

Specjalnymi listami po­
chwalnymi wyróżnionych zo­
stało 33 bibliotekarzy za a- 
ktywny udział w organizacji 
współzawodnictwa w pracy 
bibliotecznej.

Brutalne najście policji
na gmach KCKPF

PARYŻ (PAP) lei, komisarze policyjni
W związku z brutalnym 1 świadczyli, że nie znaleźli 

najściem policji francuskiej j czego, co mogłoby usprawie-

o- 
ni-

. Obecna na obradach deie- 
' gacja młodzieży z Państwo­
wego Liceum Bibliotekarskie - 

i go w Krakowie złożyła u- 
' czestnikom najlepsze życze­
nia, zapewniając równocześ­
nie, że młode kadry bibliote­
karzy z całą skrupulatnością 
realizować będą wskazania i 
uchwały narady.

na gmach KĆ KPF, czło­
nek Komitetu Centralnego 
gen. Joinville złożył następu­
jące oświadczenie:

Policja gwałtem wyłama­
ła bramę. Obecni w gmachu 
towarzysze zwrócili policji u- 
wagę na to, że powinna cze­
kać na przybycie jednego z 
członków KC i okazać mu na­
kaz rewizji. Komisarze poli­
cyjni przeszli nad tym do po­
rządku dziennego, gwałtem 
wdarli się do gmachu i 
splądrowali biura.

Rewizję — stwierdza Join- 
ville — przeprowadzono w 
dwóch etapach. Najpierw 
podczas rewizji obecni byli 
towarzysze, którzy znajdo­
wali się wewnątrz budynku. 
Po zakończeniu rewizji, prze­
prowadzonej w ich obecnoś-

dliwić prowokacyjne oskar­
żenie Jacąues Duclos.

Później rozpoczął się drugi 
etap rewizji. Towarzysze, 
znajdujący się wewnątrz 
gmachu, zostali zamknięci w 
osobnym pokoju przez poli­
cjantów uzbrojonych w auto­
maty. Równocześnie agenci 
przystąpili do ponownej re­
wizji. Naturalnie, że w tych 
warunkach mogliby oni 
„znaleźć" dokumenty, które 
sami sfabrykowali.

Jest rzeczą oczywistą — o- 
świadczył Joinville — że 
rewizja w gmachu KC jest 
częścią operacji z góry ukar- 
towanej, jest dowodem pra­
wdziwego spisku zorganizo­
wanego przeciwko naszej par­
tii, ponieważ partia nasza 
jest płomienny obrończynią 
pokajał.

450 policjantów
brało udział 
w plądrowaniu biur 
KCKPF

PARYŻ (PAP)
W sobotę w godzinach ran­

nych reżim Pinay’a, stosując 
się do życzeń sw’ych moco­
dawców amerykańskich, przy­
stąpił do nowej akcji prze­
ciwko francuskim organiza­
cjom demokratycznym. W 
stolicy i na prowincji silne 
oddziały policyjne dokonały 
brutalnego najścia na lokale 
Komunistycznej Partii Fran­
cji, Rady Obrony Pokoju, 
Frontu Narodowego, organi­
zacji związkowych i różnych 
stowarzyszeń demokratycz­
nych.

Zastosowano przy tym naj- 
brutalniejsze metody faszy­
stowskie.

Według relacji dziennikar­
skich, najście policji na 
gmach Komitetu Centralne­
go Komunistycznej Partii 
Francji przy ul. Chateaudim 
miało następujący przebieg:

O godz. 7.30 rano przybyło 
tam 15 samochodów z poli­
cjantami oraz 2 specjalne 
wozy radiowe. Pobliski placyk 
został całkowicie otoczony, 
Silny kordon policji stanął u 
wejścia do siedziby Komitetu 
Centralnego. Ogółem uczest­
niczyło w akcji 450 umundu­
rowanych policjantów i o- 
koło 50 policjantów w ubra­
niach cywilnych. Również na 
dachach sąsiednich domćw 
ulokowały się patrole policyj­
ne.

Policja wyłamała główną 
bramę i wtargnęła do gmachu 
trzymając w pogotowiu auto­
maty. Następnie rozpoczęła 
się rewizja we wszystkich 
biurkach. Wyważono przy 
tym drzwi do poszczególnych 
części gmachu.

Skonfiskowano 1 wywiezio­
no samochodem ciężarowym 
liczne dokumenty i wuele li­
teratury partyjnej, kilkanaś- 
•cie osób aresztowano.



Bryty]$?ce związki
zawodowe
protestują przeciwko

LONDYN (PAP)
Coraz więcej brytyjskich 

związków zawodowych prote­
stuje przeciwko rządowemu 
programowi zbrojeń i podpi­
saniu separatystycznego „u- 
kładu ogólnego” z odwetowym 
rządem Adenauera.

Oddział Zw. Zaw. Robotni­
ków Przcm. Budowy Maszyn 
w jednej z dzielnic Londynu 
domaga się, aby partia labou- 
rzystowska wystąpiła prze­
ciwko ratyfikacji układów z 
Niemcami zachodnimi. Rów­
nież w Szkocji w wielu miej­
scowościach m. in. w Mcther- 
well związki zawodowe ro­
botników przemysłu budowy 
maszyn uchwaliły rezolucje 
protestacyjne przeciwko re- 
militaryzacji Niemiec zachod­
nich i wzywające do przepro­
wadzenia rokowań między 
czterema mocarstwami.

meldu a o wykonaniu
6 nsfffi rocznych

Z kopalń nadchodzą co­
raz to nowe meldunki o wy­
konaniu przez przodujących 
górników zadań przypada­
jących na nich , według obo­
wiązujących norm na okres 
6 lat.

W dniu 29 maja br. o wy­
konaniu 6 norm rocznych 
zameldowali znani w całej 
Polsce przodownicy pracy ko­
palni „Pstrowski" Julian 
Wójcik i Wilhelm Misior.

Jako trzeci z kolei w ko­
palni „Pstrowski” o wyko­
naniu zadań 6 lat, wg obo­
wiązujących norm, zameldo­
wał w dniu 30 maja br. rę­
bacz chodnikowy Jan Gawo- 
rek. Był on jednym z pier­
wszych, którzy podjęli wez­
wanie rzucone przez Wincen­
tego Pstrowskiego.

Podejmując nowe mobili­
zujące zobowiązania produk­
cyjne rębacze przodowi: 
Wójcik, Misior i Gaworek 
postanowili do końca sześcio­
latki wykonać jeszcze raz 
zadania przypadające na 
nich według obowiązujących 
norm na okres 6 lat.

Nowe masakry 
jeńców
na wyspie Kożedo

PEKIN (PAP).
Agencja Nowych Chin do­

nosi, że władze amerykań­
skie dokonały nowych krwa­
wych masakr koreańskich i 
chińskich jeńców wojennych 
na wyspie Kożedo i w je­
dnym z obozów koło Joncz- 
hon. żołdach amerykańscy 
zabili i zranili 28 jeńców.

władze sądowe i policję o bezprawne aresztowanie
W służbie

Obrońcy Jacąues Duclos 
adwokaci Villard i Nord- 
mann wręczyli prezesowi Są­
du Apelacyjnego Rousselet 
następującą skargę Jacaues 
Duclos:

,.Zostałem aresztowany w 
dniu 28 maja ł>r. o godzinie 

122,20. Dopiero 30 maja około 
j godziny 18 wręczono mi pis- 
j mo z którego wynika, że je- 
I steni oskarżony o rzt4 omy 
udział w spisku przeciwko 
„wewnętrznemu bezpieczeń­
stwu państwa”.

Aresztowano mnie wbrew 
wyraźnym postanowieniom

■ art. 22 konstytucji francus­
kiej, który gwarantuje mi 
nietykalność jako posłowi do 
Zgromadzenia Narodowego. 
Jako pretekst do aresztowa­
na noslużyło rv w zła­
panie mnie na „gorącym u-
czvnku‘‘ sidzia' . w spisku".
Oświadczam, że nie ujaw­

niono żadnego faktu mogą­
cego potwierdzić rzekome 
złapanie mnie na gorącym 
uczynku dokonywania jakie­
gokolwiek przestępstwa.

Gdy wracałem w towarzy­
stwie żony samochodem do 
domu zostałem zatrzymany 

i przez policję, która mnie a- 
• resztowała i przyprowadziła, 
do komisariatu X dzielnicy. 
Policjanci oświadczyli, że o- 

: trzymali rozkaz zatrzymania 
j samochodu i aresztowania 
i mnie. Wynika stąd jasno, że

Na łąki 
wyruszyły już 
maszyny

We wszystkich powiatach woje­
wództwa poznańskiego szybko za­
kończono przygotowania do siano­
kosów. Remontów maszyn i po­
trzebnego sprzętu najwcześniej do­
konały POM-y, które udzielają już 
pomocy przy koszeniu chłopom jn- 

I dywidualnym, spółdzielniom pro- 
1 dukcyjnyin i PCR-om. Państwowy 
' Ośrodek Maszynowy w Raw.ezu 
\ kosi łąki spółdzielców z Potrze- 
I bowa. W Zespole PGR Gościeje- 
I wice sianokosy przebiegają spraw- 
! nie, dzięki starannej naprawie 10

■ kosiarek, wykonanej przez bryga- 
I dę techniczną Stanisławą Dworac- 
i kiego.

Dobry jakościowo i ilościowo 
będzie zbiór siana na terenach, na­
leżących do PGR Obra w pow. su- 
lechowskirn. Do pracy’ wyruszyło 
tam 19 ciągników, 18 grabi kon­
nych, 12 kosiarek, kombajn i 12 
przetrząsaczy. W skróconym ter­
minie postanowił przeprowadzić 
sianokosy Zespól PGR Międzyrzecz 
Na łąkach poszczególnych gospo-

■ darstw tego zespołu pracują oprócz 
I 19 kosiarek konnych i wielu ma­

szyn pomocniczych —- 3 kosiarki
I radzieckie o 6-metrowei rozpięto- 
' ści kos. Robotnicy zatrudnieni w 

PGR Międzyrzecz przeprowadzą w 
tym roku sztuczne suszenie zielo­
nek. Sposób ten umożliwi zwięk­
szenie wartości paszy o 30 proc.

(Opracowano na podstawie no­
tatek nadesłanych przez kore­

spondentów.)

aresztowanie było z góry 
przygotowane.

Usiłując usprawiedliwić 
swe antykonstytucyjne po­
stępowanie rząd musiał wy- 
myśleć cały szereg śmiesz­
nych kłamstw. Zarzucono mi 
posiadanie radiowego apara­
tu nadawczego, podczas gdy 
w rzeczywistości samochód 
mój zaopatrzony jest w zwy­
kły radioodbiornik normal­
nego typu. Władze twierdzą, 
że samochód mój był „u- 
zbrojony", dlatego, że znale­
ziono w nim — zresztą już 

■ po mym aresztowaniu, re­
wolwer, należący do osoby, 
która zwykle mi towarzyszy. 
Niedorzeczność, zarzutów do­
szła do tego, iż mówiono, 
że dwa gołębie znalezione w 
mym samochodzie miały słu­
żyć utrzymywania z kimś 
łączności, jako gołębie pocz­
towe.

Minister spraw wewnętrz­
nych twierdzi, że objeżdża­
łem samochodem teren de­
monstracji. Jest to wierutne 
kłamstwo. Samochód mój 
znajdował się podczas demon­
stracji przed lokalem Kom. 
Centralnego Partii, który 
był otoczony przez policję. 
Następnie samochód stał 
około godziny przed gma­
chem redakcji dziennika 
„FHumanite".

Fakt, że demonstracja już 
się zakończyła gdy mnie a- 
resztowano wystarcza, ażeby 
dowieść, że zarzuty wysuwa­
ne przeciwko mnie przez rząd 
są pozbawione podstaw. Bez­
podstawność tych zarzutów 
świadczy, do jakiego stopnia 
rząd nie liczy się z opinią 
publiczną i do jakiego stop­
nia nie przestrzega postano­
wień konstytucji*

Wychodzi w ten sposób na 
jaw bezprawność i niedorze-

■ czność skrzętnie sfabryko- 
I wanego oskarżenia, którego
nie potwierdza żaden fakt,

■ żadna okoliczność niezbędna 
do udowodnienia istnienia 
spisku czy to z punktu wi­
dzenia prawa, czy też zdro­
wego rozsądku.

T°też n*e tylko komisarz 
policji, lecz także prokurator 
sądu I instancji i sędzia 
śledczy dopuścili się prze-

■ stępstwa przewidzianego w 
.artykule 121 kodeksu karne­
go. W związku z tym i na 
: podstawie art. 484 kodeksu 
; postępowania karnego skła­
dam skargę przeciwko proku­
ratorom sądu I instancji, sę­
dziemu śledczemu Jacąuinot, 
komisarzowi policji X dziel­
nicy i wszystkim osobom, 
które brały udział w mym a-

i resztowaniu.
------ ---------------

Ponad milion złotych 
dla Polski 

:od junaków SP 
; Na Zlot Młodych Przodow- 
i pików — Budowniczych Pol- 
i ski Ludowej junacy SP z wo­
jewództwa poznańskiego za­
wiozą meldunki ze swych zo­
bowiązań. Już część z nich 
wykonali przepracowując 
79959 roboczodni przy sadze- 

‘ niu ziemniaków, siewach 
i wiosennych na przestrzeni 
i 1784 ha, naprawie i budowie 
i nowych dróg długości 127.500
■ m, przy pracach elioracyj - 
jnych wyrażających się liczbą 
j 13.349 m rowów oraz przy za­
lesieniu 435,5 ha. Prace te

i dają państwu 1.039.467 zł o- 
| szczędności. Wyróżniła się 
I młodzież z powiatów7 Wol- 
' sztyn, Kościan, Ostrów i Ja- 
: roc.in.

CAh — iut. Motti 
W Parku Praskim w Warszawie odbyły się pokazy 
skoków spadochronowych z wieży, zorganizoioane 

przez zarząd stołeczny Ligi Lotniczej
Na zdjęciu: instruktor Ligi Lotniczej Edward Chod­
kiewicz udziela wyjaśnień koleżankom: Koseli, Grze­

gorczyk i Plucińskiej

lusiu pracującego i rewolucji
W rocznicę śmierci Michała Kalinina

Przez gabinet jego przewi­
jali się ludzie z najodleglej­
szych zakątków Związku Ra­
dzieckiego. Można tam było 
spotkać i inżyniera, kołchoź­
nika i nauczyciela, młodych 
i starych.

On sam często wybierał się 
w dalekie podróże, nawet 
w’ów’czas, gdy był już sterany 
wiekiem. Wystarczył nieraz 
jakiś list, jakiś głos krytycz­
ny z zapadłej okolicy, by 
spieszył osobiście na miejsce 
zbadać sprawę. Nie bez po­
wodu nazywano go „wszech- 
związkowym wńjtem”.

Dziś, w’ smutną rocznicę 
śmierci Michała Kalinina, ze 
wzruszeniem oddają hołd je­
go pamięci ludzie radzieccy i 
bojowmicy sprawcy postępu na 
całym świecie.

„Cóż może być większą na­
grodą dla człowieka niż świa­
domość, że dokonał czegoś 
dla społeczeństwa! Nie ma 
większej nagrody! Choćbyście 
sobie kreślili nie wiem jak 
piękne wizje, nie znajdziecie 
w niczym większego zadowo­
lenia niż w myśli, że jesteście 

j użyteczni” — oto jedna z 
nauk Kalinina, która zdoby­
ła mu najwyższy szacunek i 
miłość ludzką, życiem swym 
dowiódł, jak był jej głęboko 
wierny, on. uczeń i towarzysz 
Lenina i Stalina.

Michał Kalinin urodził sie 
7 listopada 1875 roku w gu- 
bernii twerskiej jako chłopski 
syn. W 1889 roku przybył do 
Petersburga, pracował w fa­
bryce „Stary Arsenał”, a póź­
niej — w’ sławnych Zakła­
dach Putiłowskich. Ale nie 
tylko rzemiosło go intereso­
wało. Od chwali gdy zetknął 

[ się z biedą i krzywdą robot- 
i niczo-chłopską znalazł on 
i drogę do rewolucyjnych kć- 
' łek. Był jednym z najaktyw- 
! niejszych członków leninow­
skiego „Zwdązku Walki o Wy­
zwolenie Klasy Robotniczej”.

W 1889 r.Kalinin po raz pier- 
.' urszy zwrócił na siebie uwagę 
j carskiej policji. W rezultacie 
I zostaje zesłany na Kaukaz.
■ Do roku 1916 był jeszcze 14 
! razy aresztowany. Podczas
■ pierwszego wygnania poznaje 
w Tyflisie człowieka, którego

, odtąd będzie wiernym towa­
rzyszem przez cał.c życie — 
Józefa Stalina. Pomaga mu w 
tworzeniu organizacii socjal­
demokratycznej. Niejedno­
krotnie, jeszcze za czadów ca­
ratu, wypadnie Kalininowi 
działać na froncie pracy re­
wolucyjnej, kierowanej przez 
Stalina. Był członkiem biura 
rosyjskiego KC, położył wy­
bitne zasługi przy wydawra-

niu „Prawdy”, w przygoto­
waniach i w toku Rewolucji 
Październikowej.

W 1919 roku, na wniosek 
Lenina, Michał Kalinin zo- 
staje wybrany na przewodni­
czącego Wszechrosyjskiego 
Centralnego Komitetu Wy­
konawczego. W 1922 roku, po 
stworzeniu Związku Socjali­
stycznych Republik Radziec­
kich, obejmuje on stanovńsko 
przewodniczącego Centralne­
go Komitetu Wykonawczego 
ZSRR, w 1938 roku — prze­
wodniczącego Prezydium Ra­
dy Najwyższej ZSRR. Przez 
27 lat bez przerwy stał na 
czele najwyższych organów’ 
władzy Związku Radzieckiego.

Mimo olbrzymich i rozle- 
głych obowiązków państwo­
wych oraz partyjnych, Michał 
Kalinin do końca życia znaj­
dował czas na studiowanie 
nauk marksistowskich. Był 
wszechstronnie wykształcony. 
Wiedza była mu pomocna w 
wielkiej pracy agitacyjno- 
propagandowej. Kalinin za­
słynął i na tym polu. Głębo­
ka znajomość rzeczy, oraz 
miłość do narodu, do pracu­
jących. sprawiały, że, jak 
niewielu ludzi, umiał mówdć 
o najbardziej zawiłych spra­
wach w najbardziej przystęp­
ny sposób. Niejednokrotnie 
powtarzał on bolszewicką za­
sadę, że należy nauczać ma­
sy i uczyć się od mas.

Ogromny nacisk kładł Ka­
linin na sprawę wychowania 
nowego człowieka, godnego 
reprezentanta nowego społe­
czeństwa. Uczył on, że „no­
wemu człowiekowi wpajać 
należy najlepsze cechy”, że 
„człowiek powinien kochać 
człowieka”, że „jeżeli odnosisz 
się z szacunkiem do wszyst­
kich narodów, to znaczy, że 
jesteś internacjonalistą”.

50 lat swego życia poświęci! 
Michał Kalinin sprawie mas 
pracujących. Walczył o zwy­
cięstwo rewolucji proletariac­
kiej, o utrwalenie władzy ra­
dzieckiej, o socjalizm, o bra­
terskie współżycie między na­
rodami, o pokój i postęp.

Lenin mówił, że: „Wielkie 
rewolucje w toku swych walk 
wyłaniają wielkich ludzi, roz­
wijają takie talenty, które 
przedtem zdawały się być nie­
możliwe”.

Miehał Kalinin, człowiek i 
ludu, bolszewik wybitny bu 
downiczy pierwszego państwi 
socjalistycznego jest właśni*, 
typowym przykładem takiegi 
wielkiego człowieka. F. Ch.

Mimo to, nawet w Zaborzu znalazłoby się trochę takich, 
co to jakoś się przepychali przez codzienną bidę. Taki np. 
Nowak Mieczysław, albo jeszcze bardziej Kagan Hersz. 
Ci mieli nawet swoje sklepy i sami już nie klepali brzozo- 
wych ćwieków7 w'e fleki, nie spinali łubów dratwą, każdy 
miał swoich paru, którym łaskę wyświadczał, biorąc do 
sklepu ich partolenie. Łaska ta wynagradzała im się nie- 
najgorzej: Nowak wybudował sobie dom czteropokojowy 
z gramofonem Drży ulicy Brzeźnickiej. Kagan syna kształ­
cił na dentystę* w Krakowie i miał kamieniczkę na rynku, 
taką większą, z dwoma lokalami sklepowymi, wydanymi w 
dzierżawę, jeden na piwiarnię, drugi właśnie Nowakowi mi­
mo, że konkurencja.

Wieść o woinie do miasteczka dotarła dopiero w połud­
nie. Poruszenie było duże. Przez parę godzin sklepy nawet 
były nieczynne, na poczcie przy okienkach urzędnicy nie 
rozumieli co się do nich mówi, mylili adresy przy depe­
szach, których tego dnia, oczywista, nawet w Zaborzu wy­
słano niemało, zamiast znaczków^ dawali kwity na opłaty 
radiowe. Potem burmistrz, wójt i komendant posterunku 
policji obeszli kilkanaście znaczniej szych domów i jakoś 
sprawę uregulowali. Najskuteczniej działał komendant: 
wrzenił dwa mandaty karne za nieotwarcie sklepu Lewin- 
sztajnowi Mordce oraz Ickowi Częstochowskiemu. Kazana 
tylko upomniał: kto mu buty z cholewami podarował?

życie więc wróciło na jako — tako normalne tory. Wie­
czorem szabas obezwładnił cztery piatę miasteczka, świe­
ce paliły sie w’ zapadłych w ziemię szewskich sadybach. 
Rozkiw’ani nad czarnymi księgami modlili się zaborzańscy 
szewscy i sklepikarze od wody sodowej, ich ponure zawo­
dzenie tego dnia nabrało nowej, nader rzeczowej wymo- 
wy Po modlitwach, do wieczerzy, na ciemnych uliczkach 
tworzyły sie grupki, wymachujące zaciekle rękami: ostroż­
niejsi bąkali — tu za blisko, lepiej nie ryzykować, może 
gdzieś w głąb, dajmy na to do Końskich? Dzielniejsi od­
pierali, co znaczy, za blisko? Sto kilometrów! Mamy czas, 

trzeba zobaczyć. Tamtej wojny bliżej było o parę mil i też 
dopiero za miesiąc nadeszli.

Z rana następnego dnia na poczcie wywieszono komu­
nikat. Brzmiał niewyraźnie, co nie omieszkali wykorzystoc 
optymiści. Przyszło im to tym łatwiej, że jedyny konkretny 
fakt: zniszczenie pod Częstochową kilkudziesięciu nie­
mieckich czołgów pocieszał niewątpliwde. Komentowano: 
taki majątek stracić, jeden czołg to samego żelaza parę 
ton, może nie, cały mój sklep z gwoździami to sto kilo naj­
wyżej .

Dzień mijał spokojnie, sobota w nim więcej znaczyła niż 
woina.

Parę razy gdzieś wysoko w niebie grały samoloty. Wy­
biegano, zadzierano głowy, kłócono się — nasz czy nie­
miecki. Znany dalekowidz zabórzańskl. listonosz Lebioda 
twierdził nawet, że wddzi na dziobie bi^aczerwonn chorą­
giewkę. Zwolna się rozchodzono, nastroje były dobre.

Tak dobre, że wczesnym sobotnim wieczorem Nowak wy­
brał się ze swojej ulicy na rynek, zapłacić Kaganowi ko­
morne za w’rzesień. Nie lubił tej operacji, obrażała jego 
uczucia narodowe. Żydowi płacić komorne. To prawie jak 
danina czy wykup! Ale lokalu nie zmieniał, choć na ryn­
ku znal?żłoby się i u katolika, choćby u tego wedliniarza 
Zadały. Zadała jednak żądał więcej, o całe piętn^cie zło­
tych. Tyle nie mogła wytrzymać Nowakowi kalkulacja, 
cóż dopiero jego światopogląd.

Tym razem nawret te przykre uczucia straciły jakoś na 
ostrości. Wojna! Najeźdźca hitlerowski zagraża jednako 
i Polakom z dziada-pradziada i żydom; tym nawet wde- 
cei. Z drugiej strony — te kilkadziesiąt czołgów! Picą ich 
trącał tych Niemców, odechce im sie teraz wojenki! No­
wak przypomniał tamta wojnę i okupacje. Głód, nędza, 
poniewierka. Któregoś dnia jakiś chłystek z feldoollcaj 
trącił go na ulicy i dał w ucho. Niedoczekanie wasze, me 
będziecie Polską rządzili!

Znów te czołgi i jak żydzi się cieszyli! Taki rejwach, 
taki harmider aj-waj! Gu.dłaje. rzecz jasna, ale teraz, w 
wojnie z Niemiaszkami, nie można powdedzieć, dobrze się 
trzymają. Now-ak ws?sa pogładził, brzuszek wypięty pokłe- 
nał, nieś go trpcał: Kagana konkurent, niby źebv nie on. 
Nowakowd by pierwsze miejsce w kupiectwie Zaborza przy­
padłe, nikomu innemu, ale niech go tam!

Ulica była pustawa, tylko o Dare bielonych chałup z 
przodu szedł Jójna Częstochowski. Icka synalek najstar- 
szv sposobiony przez ojca do stanu duchownego, wielkim 
kosztem głodowania całej ośmioosobowej rodziny. Jojna

ruruigu-ij-——j—,—■ . - ■ -- - --

miał lat osiemnaście, był chudy, przezroczystotw^arzy, Ł 
cienkimi, zakręconymi jak grajcarki pejsami rudawego’ko 
lont, huśtaiacymi sie zabawni*1 czarnej. rąJ”WCZ'*’-
nej jarmułkl. Nowak na jego widok zawsze jakieś kawałj 
o żydach opowiadał przygodnym rozmówcom, albo i przed­
stawienia urządzał, Jojnę na schab z kapustą zapraszając 
jak npjunrzeimie1. Tego dnia jednek — czy, że "o^iaać si 
nie było przed kim, czy, że w’ ogóle był w nastroju pod- 
nioshrm — dość, że w Joinie znalazł cnś do^^^znegc^ nit 
można powiedzieć, chłopak grzeczny, do wńdki, do dziew­
czyn — nl-ni, z droed zawrze ukłoni się, głosu nie
podniesie, na zaczepki się nie obrazi.

Chwiał ncwet doń zawołać, inaczej niż zw~r’k!’>. serdecz­
nie, ale w tej chwili z tvłu zawarczało coś, daleko i zaraz 
bli"?i. stanął, zagapił się.

Był zmierzch, ale jeszcze cieniutki. Zza zakrętu wysko­
czył motocykl z przyczepka. zaraz uotem drugi i trzeci. 
Z takim rozpędem pędziły, że choć ulica, chwalić Boga, nie 
po wiejsku szeroka była, na pięć może metrów, przecież 
skoczył na ganek najbliższy, do drzwi nawet sie przytulił.

Motocykle z rykiem przemknęły. Ledw^o hełmy zdołał 
spostrzec i kije czarne, na sztorc przed siebie wycelowa­
ne: karabiny, zrozumiał prawie natychmiast.

Ha, więc taką potęgą jesteśmy, my Polska! Trzy moto­
cykle! Zaraz zeskoczył z ganeczka i na rvnek krótkimi su­
sami, tyle, co mu brzuch pozwalał, niecierpliwy, żeby wi­
dowiska takiego nie przegapić. Minął niebawem Jojnę, 
choć i ten nie szczędził gibałów.

Rynek był pusty, motocykle znikły, słychać było ich da­
lekie burczenie od strony ulicy żarnowskiej. Zdziwił się, 
droga tamtędy stawała sie li<*ha ścieżyną, nie orcw’adziła 
do żadnego miasta. Stanął przed ratuszem, nic nie poj­
mując.

Misteczko usłyszało motocykle i zaraz na rynku potwo­
rzyły się kupki nasłuchujących. Nie od żarnowskiej do­
słyszeli, od Brzeźnickiej. Ten ryk był spokojniejszy i głęb­
szy, narastał wolniej.

Wreszcie wjechało coś niew^soki^fro, pękatego, zaha­
mowało, ze dwudziestu żołnierzy w' hełmach, z karabinami 
wyskoczyło na bruk z ławek, przyklejonych do boków jak 
w autobusie. Nowaka jakby pchnęło coś kułakiem w pier­
si: hełmy jakieś spłaszczone, buty do połowy łydek, na 
kołnierzach czarne naszywki'.

(Dalszy ciąg nastąpi)
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Piłkarze 
klasy 
wojewódzkiej 
w walce o punl

O mistrzostwo klasy 
wojewódzkiej w piłce no­
żnej rozegrano 10 spot­
kań, które na ogół nie 
przyniosły większych nie 
spodzianek. Jeden mecz 
nie doszedł do skutku- 
Kolejarz (Stęszew) nie 
stawił się do meczu z 
grodziskim Kolejarzem, 
któremu przypadły dwa 
punkty walkowerem. 1:0 
pokonała Spójnia (Wrze­
śnia) gnieźnieńskiego Ko 
lejarza, po chaotycznej 
grze. Dowodem stałej no1 
prawy piłkarzy poznań-; 
skiej Gwardii iest zwy-, 
ciestwo nad Stalą (Rata- 1 
je) 4:0. Spójnia (Konin) ' 
pokonała Kolejarza (Ja­
rocin) 4:1. AZS poznań­
ski załadował konińskiej 
Gwardii 7 bramek, tra­
cąc zaledwie jedną. Ko­
lejarz (Ostrów) na włas­
nym boisku uległ swemu 
imiennikowi z Kępna 
1:2. Kolejarz rawicki wy-! 
soko (5:1) zwyciężył 
Gwardię z Leszna. Gwar-i 
dia (Nowy Tomyśl) po-' 
konała Kolejarza z Buku! 
4:2. Dalsze wyniki: Unia 
(środa)—Snóinia (Gni?-i 
zno) 2:1, Kolejarz (Ro-; 
gozno) — pnia (Cho­
dzież) 3:0, Kolejarz (Ko­
ścian) — Kolejarz (Le­
szno) 1:0. (x)

Zakończenie

W ostatnim dniu mlę- 
' dzynarodowych zawodów 
i w Lipsku zorganizowa- 
1 nych z okazji IV Zjazdu 
j Wolnej Młodzieży Nie­
mieckiej (FDJ) rozegra­
no ostatnie konkurencje 
pływackie. W elimina­
cjach uzyskano nastę­
pujące wyniki: 100 m st. 
dow. kobiet: 1. Cyergyak 
(Węgry) 1,10,8, 4. Milni- 
kiel (Polska) 1,14.5; 100 
m st. dow. mężczyzn: 1. 
Zentgraf (NRD) 1,00,5:
3. Lewicki (Polska) 1,01.2,
4. Tołkaczewski (Polska) 
1,02,1, 5. Procel (Polska) 
1,02,1.

W finałach uzyskano 
następujące wyniki: ko­
biety — 100 m st. dow.
1. Garai (Węgry) 1.10,5,
2. Cyergyak (Węgry) 
1,11,0, 3. Rychter (NRD) 
1,12,0, 6. Milnikiel (Pol-

i

Nowe talenty
na lekkoatletycznych mistrzostwach

juniorów
Wojewódzkie mistrzo­

stwa lekkoatletyczne ju­
niorów i młodzików, 
podczas których na star­
cie stanęło w Poznaniu 
około 200 zawodników i 
zawodniczek — wyłoniły 
wiele nowych talentów. 
Dobrze wypadł start re­
prezentantów prowincji, 
przygotowanych bardzo 
starannie do mistrzostw.

Doskonały był wynik 
Maciej akówny (AZS), 
która w klasie juniorek 
80 m przez płotki uzy­
skała czas 12,6 s., usta­
lając nowy rekord Pol-

ski. W skoku w dal 
Zembska osiągnęła 4,99 
m. W biegu na 100 m 
Lerczakówna (AZS) mia 
ła czas 12,8 sek.

W punktacji juniorek 
wygrał AZS 85 pkt. 
przed Stalą 30 p. i Gwar 
dią (Poznań) 26 pkt. V7 
konkurencji dziewcząt 1 
również na pierwszym 
miejscu znalazł się AZS 
z 36 nkt. przed Gwardia 
(Rawicz) 32 pkt. i Kole­
jarzem (Poznań) 23 p.

W grunie juniorów Fi- 
gas (Kolejarz - Ostrów) 
rzucił granatem 69,62 m. 
1000 m przebiegł Gzyl- 
kowiak (Śtal-Pzj w cza­

sie 2,49,2 min., a Chęciń­
ski w skoku wzwyż prze­
szedł 1.70 m. W grupie 
młodzików dobry czas 
7,6 sek. na 60 m uzyskał 
Fraczak z poznańskiej 
Stali.

W punktacji juniorów 
wygrała Stal 71 punkt, 
przed AZS 38 i Gwardią 
(Rawicz) 30 pkt. Rów­
nież w grupie młodzików 
zwyciężyła Stal 52 pkt. 
przed AZS 19 pkt.

Należy podkreślić, że

ska) 1,14,4; 200 m st, kl.
1. Schaue (NRD) 3,15,1,
2. Dahms (NRD)
3. Serwais (NRD)
Polki w tej konkurencji 
nie startowały.

Mężczyźni: 100 m st. 
grzb. 1. Bacik (CSR) 
1,08,3, 2. Gyoengyoesi
(Węgry) 1,11,7, 3. Val- 
lent (Węgry) 1,11,8 (Po­
lacy nie startowali); 100 
m st. dow. 1. Ipacz (Wę­
gry) 59,1, 2. Zentgraf
(NRD) 1,00,2, 3. LewiCKi 
(Polska) 1,01,5. 5. Tołka- 
czewski (P) 1,01,9, 7. Pro­
ce! (P) 1,02,7.

W meczu piłki wodnej 
reprezentacja Chemnitz 
pokonała reprezentację 
Warszawy 5:0 (2:0), a 
reprezentacja Węgier A 
zwyciężyła NRD 10:2.

W Lipsku zakończone 
zostały również między­
państwowe zawody gim­
nastyczne Polska — NRD 
w konkurencji mężczyzn. 
Zwyciężyli gimnastycy 
polscy 557,70:553,65. Wy­
niki indywidualne: 1. So- 
bala (P) 112,50, 2. Heil 
(NRD) 112,5, 3. Gaca (P) 
111,95, 6. Lesiński, 7. Ku- 
cjas, 10. świętek.

3,21.3,
3,22,6.

Zła wola - cgfbrak zrozumienia? Pracownicy ©oszukiwani

wi-

Szamotulscy wędkarze

pozbawieni łowiska wodnego

Rekord 
Petrusewicza

W czasie towarzyskich 
zawodów pływackich mię 
dzy Stalą (Wrocław) i 
Budowlanymi (Wrocław) 
Pertusewicz (Stal) usta­
nowił nowy rekord Pol­
ski na 200 m st. mot., u- 
zyskując czas 2,45,2 min. 
Tym samym Petruse- 
wicz zrealizował jedno, 
z zobowiązań podjętych bieżnie, skocznię i rzut­
na cześć Zlotu Młodych i nię WOSS przygotował 
Przodowników. 1 wzorowo, (p)

Cztery mecze 
na torze 
żużlowym

Z górą 10 tysięcy
dzów było świadkiem e- 
mocjonujących walk 
dwóch wyrównanych ze­
społów żużlowców, sta­
rych rywali Unii. (Lesz­
no) i Kolejarz (Rawicz). 
Leszczyniacy wystąpili 
bez kontuzjonowanego 
Olejniczaka. Kolejarz 0- 
słabiony był brakiem Ka 
pały i Spychały. Spotka­
nie wygrał Kolejarz — 
29:25 punktów.

Nadspodziewanie wy­
soko, bo 39:10, zwycięży­
ła bydgoska Gwardia — 
Budowlanych (W-wa). 
Ogniwo zremisowało ze 
Stalą 26:26. CWKS nie­
znacznie pokonał Spój­
nię 28:26. (x)

Szamotuły, miasteczko; 
uprzemysłowione, pozba­
wione jest 
to istnieje 
łach 
zrzeszające 
ków — robotników za­
kładów przemysłowych. 
Rada koła oraz członko­
wie intensywnie rozwi­
jają szkolenie ideologicz­
ne, włączając się do ak­
cji społecznych, tak że 
popularność wędkarzy 
jest duża. Koło wysuwa 
się na czołowre miejsce w 
pracy organizacyjnej w 
mieście.

W ubiegłym roku człon 
kowie korzystali z zezwo­
leń na połów ryb na naj 
bliższym jeziorze w Pa- 
miątkowie. Pobudowano 
łodzie i pomosty nad 
brzegiem jeziora, ułat­
wiające dostęp do bar­
dzo zarośniętej tafli wo­
dnej. W roku bieżącym 
wędkarze ponownie wy­
kupili karty i ruszyli na 
wypoczynek po pracy — 
z wędką nad jezioro. 
Smutny był obraz, jaki 
zastali. Stanowiska (po­
mosty) wykonane z fun­
duszy społecznych i rę­
koma robotników, były 
zniszczone, a jedna z 
zamkniętych łodzi — ze­
rwana.

Zawrzało w sportowym 
kole wędkarzy. Bez u- 
przędzenia i bez zawiado­
mienia zniszczono ich 
wysiłek, bez -wytłumacze­
nia podjęto kroki, unie­
możliwiające dalsze ła­
wy. „Dzieło” to dokona­
ne zostało na zarządze­
nie nadinspektora Za­
rządu Centralnego PGR 
ob. Bortkiewicza, który 
na domiar odebrał sprzęt 
i karty wędkarskie, prze 
kreślając rozdzielnik li­
cencji wędkarskich, usta­
lony przez kierownika 
zespołu PGR — Chełm­
no, ob. Kozaka.

Poważny był widocz­
nie wpływ przedwojen­

wód. Mimo 
w Szamotu- 

koło wędkarskie,
120 człon-

Na boiskach
i bieżniach

uzy-

61 ę 
w

Mistrzem powiatu wrzesiń­
skiego w strzelaniu z kara­
binka sportowego (kbks) zo­
stał Władysław Grzegorski, 
który na 100 możliwych 
skał 92 pkt. ♦

W Chodzieży odbyły 
mistrzostwa strzeleckie,
których brało udział 25 człon­
ków kół LPŻ.
z wiatrówki I miejsce 
skał Henryk Kotlewski, a w 
Strzelaniu z karabinka mało­
kalibrowego I miejsce zajął 
Izydor Kasior.

W mistrzostwach siatkówki 
pow. sulechowskiego I miej­
sce zajął SKS Sulechów przed 
Ogniwem i Kolejarzem.

W strzelaniu
uzy-

nych dzierżawców jezior, 
rybaków Agacińskich, 
którzy w obronie wyso­
kich zysków w latach 
rządów sanacyjnych, u- 
niemożliwiali- wędkowa­
nie. Agacińscy nie .wy­
zbyli się widocznie swych 
przedwojennych nawy­
ków. Ob. nadinspektor 
Bortkiewicz bez bliższego - 
zapoznania się z pracą 
koła w Szamotułach po­
sunął się do wypowiedzi, 
że „wędkarze, to zrzesze­
ni kłusownicy”.

Taka wypowiedź jest 
obelgą i to nie tylko dla 
członków koła w Szamo­
tułach, ale całej liczącej 
ponad 80 000 rzeszy pol­
skich wędkarzy.

PZW jest organizacją 
sportową, zrzeszającą w 
większości robotników, 
którzy w wędkarstwie ja­
ko jednej z form wypo­
czynku i wczasów, widzą 
wypoczynek i źródło sił 
do wytężonej pracy. Nie 
dla wszystkich osób są 
dostępne dyscypliny spor 
towe, ale turystykę i węd 
kowanie mogą uprawiać 
nawet osoby starsze.

Zrzeszony wędkarz sta 
je się poprzez szkolenie, 
odbywające się w okre­
sie zimowym, uświado­
mionym obywatelem. Mi­
łośnik przyrody, a takim 
jest każdy wędkarz, o- 
chrania nasz polski kraj­
obraz. Miłośnik ryb, dba 
o racjonalne uzupełnie­
nie rybostanu, tępiąc 
dzikie metody połowu i 
kłusownictwo.

I dlatego Ministerstwo 
Gospodarstw Rolnych 
zajmuje inne stanowisko 
niż ob. nadinspektor. W 
zarządzeniu nr 130 z dn. 
29. 4. 1952 roku jajsno 
jest powiedziane, że węd­
kowanie na jeziorach 
PGR dozwolone jest zrze 
szonym w PZW wędka­
rzom. W tym samym o- 
kólniku ustalone są wa­
runki ppłowu. PGR, dla 
dobra planów gospodar­
czych, stawia pewne o- 
graniczenia, jednak wy­
ciąga przyjacielską dłoń 
do wędkarzy, postana­
wiając, że na jeziorach 
mniej wa*żnych dla go­
spodarki wolno łowić ry­
by wędką. Poza tym zrze 
szeni wędkarze mogą ko­
rzystać z jezior przymiej- 
skich, gdzie na uzgod­
nionej przez PGR i PZW 
przestrzeni wolno łowić. 
Tam, gdzie wędkowanie 
z brzegów jest niemożli­
we, zezwolenie na korzy­
stanie z łodzi wydaj e 
Centralny Zarząd PGR, 
Warszawa, ulica Siewier­
ska 13 (pismo PZW, Za- 

I rząd Główny, — L. dz. 
. 0/2285/52). (kie)

Kwalifikowana sita do Obornik, ze znajomością 
prowadzenia materiałówki, zaopatrzenia, z uposa­
żeniem w grupie V/F, zgłosi się w Wojewódzkim 
Zarządzie Miejskich Przedsiębiorstw Remontowo- 
Budowlanych, Poznań, pl. Kolegiacki 17, III pię­
tro. pokój 311. KI282
Stajennego,'obeznanego z pielęgnacją koni i pra­
cowników sezonowych poszukuje zaraz Państwo­
wa Stadnina Koni, Zespół Iwno, poczta Kostrzyn 
Wlkp., pow. Środa. Uposażenie: umowa zbiorowa 
dla pracowników rolnych. K1287
Kierownika gospody oraz głównego księgowego 
zatrudni P. S. S. w Krośnie Odrzańskim. Warunki: 
wynagrodzenie według Umowy Zbiorowej. Mie­
szkanie zapewnione. Zgłoszenie prosimy kiero­
wać do Dyrekcji P. S. S. przy ul. Bohaterów nr 13.

K1293
Sprzedawca peronowy za wynagrodzeniem na 
prowizję potrzebny zaraz. Kolejowe Zakłady Ga­
stronomiczne w Lesznie. K1303

Komunikaty
Zgodnie z uchwałą Wojewódzkiej Rady Adwo­

kackiej w Poznaniu powstał Zespół Adwokacki 
nr 1 w Poznaniu w składzie następujących adwo­
katów:

Gracz Damazy, Łebiński Tadeusz, Płócienuik- 
Turski Jan, Sopa Józef, Surynowa Janina, dr Tay­
lor Leon, dr Urbański Eugeniusz, Wojtkiewicz 
Wanda.

Biuro Zespołu Adwokackiego n<r 1 mieści się 
w Poznaniu przy ul. Krasińskiego 10, m. 2 (bocz­
na Rooseveita), godziny przyjęć 8—18, tele­
fon 24-68. 8313g

Pusty pokój Puszczykowie za­
mienię na podobny Poznaniu. 
Oferty G)os Wlkp. dla 8l77g.
Pokój kuchnią zamień ę na 2 
kuchnią tylko Jeżyce. Oferty 
Głos_Wlkp._dla_82Olg.__
Domek 5-pokojowy. zabudo. 
war.em, ogrodem prowincji, 
zamienię na podobny wolnym 
2-pokojowym mieszkaniem Po­
znaniu. Poznad, Dzierżyńskie. 
go 43. fryzjer.______  8214g
Duży pokój, kuchnią, koryta­
rzem dobrym punkcie Gdańsk 
zamienię na pokój kuchnie 
poznaniu. Konarzewski, 
znań, Sołacka 49 m. 1.

Zgubiono kartę meldunkową 
nr XXIII 11752, wystawioną 
przez Prezydium GRN Ligota 
na nazwisko Jadwiga Kozal, 
Bugaj powiat Krotoszyn 
____________________ 1O294P 
Zgubiono Kartę meldunkową, 
wydaną przez PGRN Krotoszyn 
i książeczkę wojskową nr 
0422976 wydaną RKU Jaro­
cin na nazwisko Jan Szczotka 

10304p

Po-

_____________________8223g 
Pokój, używalnością kuchni 
łazienki, zamienię na pokój 
kuchnią samodzielne. Warun­
ki do omówienia. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 8225g.

Wolne lokale
Pokój umeblowany oddam. —■ 
Oferty Glos Wlkp. dla 8183g.
Uczennicę szkolna przyime na 
wspólny pokoi. Wakacie bez­
płatne. — Adres wskażę G os 
Wielkopolski nr 8191g,
Pokój umeblowany. I piętro, 
front, wynajmę. Oferty Glos 
Wielkopolski dla 8220g.

Szuka Fokalu
Uczciwy na stanowisku po­
szukuje pokoju .umeblowane­
go. Of. Gtos Wlkp. dla 8154g. 
Studiująca poszukuje pokoju, 
najchętniej wspólnego. Oferty 
Gips Wlkp. dla 8165g._____
Samodzielnego pokoju umeblo­
wanego poszukuję. — Oferty
Głos Wlkp._ dla 8172g._____
Pokoju w Poznaniu, okolicy, 
poszukuję Oferty Głos Wiel- 
kopolski dla 8186g.________

Le^arsMe Srrzedaże

Wyjechałem. Aleksy Waczyń- 
ski. dentysta, Poznad. Rokos­
sowskiego 98. m. 6 — tele­
fon 73-13. 8227g

Wózek koszykowy sprzedam. 
Pcznad-Winiary. Zagonowa 5, 
m. _1. 8184g

Pierścionek brylantowy sprze­
dam. Wojciński. Poznań. Ka­
zimierza Wielkiego 10. m 6. 
____ _______ 8224g

OGŁOSZENIA DROBNE

Wolne posady

Cospasia potrzebna. — Antko­
wiak magazyn obuwia Po­
znań Paderewskiego U Zgło­
szenia od 15—18_____ 7967g
Malarze potrzebni. Zgłoszenia: 
Jlartman. Poznań al. Hetmań­
ska 20. 8240g

Motocykl 100 cm5, 3-b'ego- 
wy stan pierwszorzędny — 
sprzedani. Poznań Małeckie­
go 24. _m._7._________ 8188g
Matzynę do pisania walizko­
wa. żorżetę na suknie sprze­
dam. Poznań. Strzelecką 30, 
m, 8. 8195g

Parcele 2535 m! Ław ca-Wieś 
ul. Per-.owska. sprzedam. — 
Jadwiga Czubata. Kobylepole. 
Majakowskiego 97. 8225g
Dużej pierzynę sprzedam. Po­
znań al. Marcinkowskiego 19. 
m. U.___________ 8230g

Tapczan nowy. 2-osobowy — 
sprzedam. Poznań Libelta 27. 
m_7J_ ____ 8264g
Stoły krzestła ogrodowe (bal­
konowe), wannę cynową do 
kąpieli, sprzedani. Adres wska.

Gtos W1RP- nf 8263(L__

Zamiana

2 pokoje kuchnią, Łazarz, za­
mienię na 3 pokoje kuchnią, 
samodzielne. — Oferty Glos 
Wielkopolski dla 8192g._____

Rancistafka) potrzebny do 
chorego. Poznań Czerwonej 
Aimii 41 optyk.  8259g
Pracownik fizyczny zarazem 

do koni potrzebny zaraz. — 
Sentkowski Poznań. Kniew. 
skiego 9 m. I (dawniej Spo­
kojna) 8274g
-----------------------------------------

Szuka posady

Dom ogrodem, pół morgi, ce­
na 35 000. lub parcelę, sprze. 
dam. — Frankowski. Luboń. 
Dworcowa 2._________ 8196g
Jadalnię okazyjnie sprzedam. 
Poznań. Przemysłowa 19, m.2.

,_________________ 8199g
Wcstfalkę na gaz węgiel — 
sprzedam. Poznań, Dzierżyń­
skiego 251. dcoiek 44 
_ ____________________ 8204g

Cukiernik samotny, specjal­
ność ciastka deserowe i pier­
niki szuka zajęcia. Miejsco­
wość obojętna. Oferty Głos 
W:elkopolski dla 8212g.
Krawcowa domowa poleca s'e. 
Oferty Głos Wlkp dia 8242g.
Kierowca monter 1 kat. wraz 
z nomocnik:em poszukują po­
sady Wvjazd niewykluczony. 
Oferty Głos Wlkp. dla _8245g. 
Ołieime strńżostwo z miesz- 
kan em. Poznań-Wilda św. le- 
rzego nr 16. m. lo. 10443p

Ładne, jeżyki nowoczesne do 
matury wykłada Romington, 
Pcznań Józefa 5, m. 5

śir?g
Osobiste

Łóżko żelazne sprzedam. Po­
znań Przemysłowa 28. m 1, 
od 8—15__________ 8206g
Dom wolnym mieszkaniem, 
ogrodem, willę ogrodem, sprze. 
dam. — Pi janowski Poznań. 
Dzierżyńskiego 38. __  8208g
Piec gazowv ..Jwikers" do 
łazienki sorzedam. — Adres 
wskaże Glos W1 kp. nr 8209g.
Spacerćwkę w dobrym stanie 
sprzedam. Poznań. Konopnic­
kiej 22, ra. 3.___ 8210g
Wózek (autko) luksusowy, ni. 
klowany. łożyska kulkowe, 
sprzedam. Poznań, Kniewskie- 
go 24 m. 5. Łazarz. 821 lg
Wózek koszykowy na łoży- 
skacii eprzedam. Poznań-So- 
łacz. Małopolska 2. m. 1.

8213g

Za długi męża, Wiktora Miotk. 
Poznań. Grunwaldzką 13. nie 
odpowiadam Ostrzegam przed 
kupnem rzeczy, które sa moja 
własnością. Janina M:otk. Po. 
znad. Grunwaldzka 13. 8298g

Pianino tatro sprzedam. Po­
znań Tomickiego 8. m. 4 — 
(Komandoria)._______ 8222g
Pófcieiarówfcę „Fłamo“ mo­
torem Opla, po generalnym 
remoncie sprzedam Poznań, 
Dłu?a 3. garaż 2. godz. 11 
do 13, 8215g

Zgubiono kartę meldunkową 
na nazwisko Zdzisława Mi­
lewska. Poznań Jeżycka 45. 
______________________8194g 
Zgubiono kartę meldunkową 
nr G XV 10513 na nazwisko 
Wanda Antkowiak. Poznań, 
Cieszyńska 20._______ 8197g
Skradziono książeczkę woj­
skową RKU Bolesrawiec kar­
to meldunkową, iegitwiacją 
służbowa CRZZ (FWP), leg tv. 
mację związkową na nazwisko 
Hieronim Kucharski, Poznań, 
Mylna 14.___________«8200g

i Zgubiono kartę meldunkową 
I PMRN Poznań. Zofia Puław- 
I ska.__________________ 8218g
] Zgilbiono bony mięsno-Łrusz- 
| czowe na czerwiec (nie pod­

pisane). Janina Tujdowska, 
Babki Poznań 24. 8219g
Zgubiono kartę meldunkową 
PMRN Poznań. Aleksandra Sto- 
lińska. 8228g
Zgubiono portfel: ksiąźęczkę 
wojskową WKR Poznań. Fćjiks 
Kordyl. legitymację służbową 
PFP nr 96. legitymację zw- 
zawodowego nr 020185. Ste­
fan Stuligrosz. Poznań. Gro­
bla 1 Zwrot wynagrodzę 
______________________8221g

Asystent U. P. poszukuje nie. 
krępującego lub samodzielne­
go pokoju. Oferty G os Wiel­
kopolski dla 8236g.
Mieszkania szukam. Zwrócę 
koszty remontu. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 8253g.

Dzierżawy

Róźne
Wypożyczam porcelanę, szkło 
na zabawy, uroczystości Po- 
znań. Żydowska 33. ___ 8181g
Plisowanie utrwalone natych­
miast ‘obciąganie guzików, 
podnoszenie oczek. Poznań, 
Paderewskiego 11, galanteria.

8205g

Leinisku-Uzdi owiskn

Motocykl Ziindapp 200. oka­
zyjnie sprzedam. Poznań Jac. 
kowskiego 40, m. 7.__ 8231g
Zegar stojący firmy Becker 
korzystnie sprzedam. — Adres 
wskaże Głos Wlkp. nr 8232g.
Sportkę dla bliźniąt sprzedam 
Poznań. Poznańską 5. m 22.

8233g
Wózek z budka ..Bajera" i ra- 
wer damski sprzedam. Poznań 
H;bnera 33, m. 7. godz. 16 
do 20.________________ 8234g
Obrączki ślubne, zróte sprze­
dam. Poznań. Rokossowskie­
go 54. m. 11,________ 8237g
Motocykl N. S. U. 50g cm5, 
sportowy, sprzedam. Poznań, 
Wroniccka_15. m. 4,__ 8239g
Młode psy. dogi, sprzedam. 
Poznań Wawrzyńca 23. m 12

825 lg
Pianino ..Carl Ecke“ z powo­
du wyjazdu sprzedam tanio, 
byle zaraz. Oferty Głos Wiel­
kopolską dla 8250g.________
Wózek koszykowy sprzedam.
Poznań. Gw aździsta 16. m. 6.

8248g
Sportkę czeska sprzedam.'Po­
znań. Rokossowskiego 70, m. 7. 

8247g
Rower męski siłraedam. Po- 
znań-Dębiec, świerkowa 9, 
m. 3.___________ 8256g
Prądownice, prąd stały, zmień, 
ny 80 amper. sprzeda Drab, 
Wronki, Rokossowskiego 26.

8258g
Leżankę, pierzynę, sprzedam. 
Stanisławska. Poznań. Konop­
nickiej U. tn. 1. 2861g

Samochód Mercedes V 170, 
kabriolet, po genralnym re­
moncie. sprzedam. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 8265g.__
Wózek (autko), w dobrym sta­
nie sprzedam. Pozsiań. Źró­
dlana 27. m. 7^_______ 8268g
Spacerćwkę i rowerek 3-ko- 
łowv sprzedam. Poznań. Het­
mańska 9, m._ 4. ___ 8267g
Maszynę do szycia w bardzo 
dobrym stanie( haft, mereżki) 
sprzedam. Poznań. Wszystkich 
Świętych 8. m. 5. 8266g

Pokój ktłchmą. duże, łazienką, 
komfortowe (Osiedle Warszaw­
skie) zamienię na 2 pokoje 
kuchnia, łazienką — Oferty 
Gros WGkp. dla 8142g.

Pokój używaniem kuchni, ko­
lejowe Jeżyce, zamienię na 
podobne lub prywatne, bez 
używania kuchni. Oferty Głos 
Wielkopolski dla 8153g.

Pokój kuchnią przynależno- 
ściami Puszczykowie zamienię 
na podobne lub większe Po­
znaniu. — Oferty Głos Wiel­
kopolski dla 8203g.______ _
2 pokoje kuchnią, ogródkiem 
i chlewem zamienię na 2 po­
koje z kuchnią lub pokój ku­
chnią ogródkiem i chlewem za- 
m enię na półtora pokoi® z 
kuchnią. Poznań-Dębiec. tri. 
Wiązowsfca 11. m. 2. 8249g

20 mórg z budynkami w mie- 
śc'e powiatowym oddam w 
dzierżawę. Adres wskaże Głos 
Wielkopolski nr_ 8185g.__
Mniejsze gospodarstwo rolne 
wezmę w dz erżawe. Oferty 
Głos Wlkp. dla 8252g.

Zguby
Zgubiono karty meldunkowe 
PMRN Pcznań. Helena Zbig­
niew Lerkiewicz. pokwitowa­
nie ankiety Helena Lorke- 
wicz._________________ 8235g

W. daru 1 czerwca 1952 r. zmarł w wieka 61 Jat

Zygmunt Morawski
Kupna

Silnik samoch. Hancmag .Ku­
rier". 1100 3 razy łożysko­
wany po generalnym remon­
cie kupię. Poznań Gwardii 
Ludowel 49, m. 3 tel. 833-35 
od godz 15—17______ 8198g
Zegarek damski, markowy. 
kupię. — Oferty Głos Wielko­
polski dla 8216g, __
Kupie kocioł otwarty o po­
dwójnym dnie na palenisko 
200—500-litrowy Szymański 
Pcznań. Kochanowskiego 9. 
m 4 8238g
Piec Stałopalny. okr«c£y. mar­
ki „American Heating" ni­
klowany. zakupi Parafia Pu­
szczykowo, pow. Poznań

__________  __ ____ 8241g 
Wózek ęjięboki. czeski, cera­
towy kupie. Poznań. Szama­
rzewskiego 11, bi. 28

8246g
Piec kaflowy, większy, prze­
nośny i westfalke na węgiel 
kupię. — Oferty Głos Wielko­
polski dla 8269g.

mistrz szklarski-witrażfsta
nasz bardzo zasłużony i ceniony kolega, crAonek Sekcji 
Szklarzy przy naszym cechu.

Pogrzeb odbędzie się w środę. 4 bm.. o godz. 10.30 
kaplicy cmentarnej na .Janikowie.

Cech Rzemiosł Budowlanych w Poznaniu
KI 30 5

z

Dnia 1 czerwia 1952 zmarła po cięiźkich cierpie­
niach. opatrzona Sakramentami św. moja najtikochań- 
s«a. jedyna córka, siostrzenica i kuzynka, śp.

Felicja Wieczorek
Msza św z wigiliami odprawiana zostan:e w czwar­

tek, 5 bm., o godz. 7.30 w kościele parafialnym w 
Starołęce. 
cmentarzu

Pogrzeb tego samego dnia o godz. 17.15 na 
w Staroię<e.

Poznali, Starołęcka 68,

W nieutulonym żalu 
matka i rodzina 

8271g

Pobytu leśniczówce od 15. 6. 
poszukuję. Oferty cena Glos 
W elkopolski dla 8217g.__

Dnia 2 czerwca 1952 r. I 

zasnął w Bogu śp.

Władtskw
Smereka

em. kierownik szkoły 
przeżywszy lat 63.

Pogrzeb odbędzie się 
w środę. 4 bm.. o godz. 
16 w Pobiedziskach.

W n eutulonym 
żalu pozostała 

rodzina
Gołunin. Wrocław. Po­

nad. 8340g

Dnia 3 czerwca 1952 zmarł po długich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., nasz naj­
droższy ojciec, teść, dziadek i pradziadek, przeżywszy 
lat 73. śp.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 5 bm.. o godz. 16.30 
z kapl cy cmentarza na Winiarach. 
wioną zostanie w piątek 6 bm.. 
ściełe parafialnym ną Winiarach.

Msza św., odpra-
6.30. w ko-o godz.

Ciężko 
dzieci

strapione
i rodzina

8327gPoznań, Obonfcka 124.

Dnia 30 maja 1952 r. zmarł tragicznie, namaszczony 
Olejami św., nasz uajdroższy, ukochany, jedyny syn 
i brat, śp.

Teodor Bartkowski
mgr mż. technologii rolnej

przeżywszy lat 26.
Eksportacja zwłok do kościoła farnego w Stęszewie 

odbędz e się w środę. 4 bm. o godz. 17. po czvm po­
grzeb. • •W ciężkim smutku pogrążeni 

matka, siostry i rodzina
Stęszew, ul. Poznańska 10. 8329g



piękny i radosny
Z okazji Międzynarodowego 

Dnia Dziecka odbywały się w 
Gnieźnie we wszystkich za­
kładach pracy uroczystości, 
w czasie których wręczo­
no dzieciom wartościowe 
upominki oraz słodycze. W 
uroczystościach tych uczest­
niczyły również komitety o- 
piekuńcze. Pracownicy Miej­
skiej Pralni i Farbiarni wy­
jechali do Owieczek i Komo­
rowa, przywożąc z sobą dla 
dzieci tych szkół upominki.

Dzieci wiejskie obchodziły 
swoje święto wspólnie z chło­
pami w święcie Ludowym. 
Dzieci z gromad Komorowo i 
Bielany urządziły wycieczkę 
do lasu, gdzie urządzono ży­
wą gazetkę. W Państwowym 
Teatrze w Gnieźnie odbyło 
się dla 800 dzieci z powiatu 
specjalne przedstawienie. 
Dzieci z przedszkoli publicz­
nych TPD w Gnieźnie czeka­
ła miła niespodzianka. Wy­
świetlano dla nich w kinach 
filmy i dano przedstawienia 
kukiełkowe. W przeddzień 
Dnia Dziecka przedszkole pu­
bliczne TPD w Gnieźnie przy 
ul. Rybnej urządziło uroczy­
stą akademię z bardzo uroz­
maiconym programem. Dzie­
ci obdarowano upominkami.

Staraniem Powiatowego 
Komitetu Międzynarodowego 
Dnia Dziecka — w studio ra 
diowęzła w Żarach, odbyła 
się audycja dziecięca, której 
program został opracowany 
i wyreżyserowany przez po­
wiatowy klub koresponden­
tów robotniczo-chłopskich. 
Powodzenie tego rodzaju 
próby spowodowało ,że po­
wiatowy klub koresponden­
tów będzie podobne audycje 
organizował częściej.

Drużyna harcerska szkoły 
ćwiczeń przy Liceum Pedago­
gicznym w Koninie urządziła

Pogotowia położnicze
powstają w terenie

W myśl pomysłu racjonaliza­
torskiego położnej wojewódz­
kiej ob. St. Kickiej, położne 
gminne w Wielkopolsce two­
rzą w ramach swych długo­
falowych zobowiązań ze środ­
ków społecznych techniczne 
pogotowia położnicze. Pogo­
towie oznacza w tym wypad­
ku zgromadzenie w danej wsi 
w oznaczonym miejscu naj­
bardziej koniecznego sprzętu 
i bielizny pod opieką wyzna­
czonych osób, (ef)

i Gdzie byłem? j
i ISonia z rzędem, albo
} rower z siodłem te- \ 
i mu, kto wyjaśni czy to 
I Rychtal czy Studnicko le- 
( ży na linii kolejowej Kęp-
( no — Namysłów. Dwie | 
( śtacje na jednej sta- Ś 
< cji! Przecieram oczy: na j 
\ budynku kolejowym „jak ( 
! byk” napisano „Rychtal”, 
1 Kupuję bilet powrotny do 
\ Poznania, bilet mówi, że 
\ to nie Rychtal, ale „Stud- ! 
; nicko”. Patrzę na inne 
j napisy na stacji — wszę- 1 

dzie „Rychtal”. Nawet — 
w rozkładzie jazdy kole- i 
jowej na wywieszonym 
w poczekalni i zamiesz- 

Iczonym w wydaniu książ­
kowym. Na pewno więc 
„Rychtal”. Mając kilka 
minut czasu, przecha­
dzam się przed stacją. 
Zbliżam się do zabudowań

< kierownictwa kolejowego 
) odcinka drogowego. I tu — 
! nie dowierzam oczom — 

„Studnicko”! Więc — do 
! licha, gdzie właściwie by- 
I łem? W Studnicku czy w 

Rychtalu?
Proszę więc pokornie 

| władze miejscowe oraz 
\ Dyrekcję Okręgu PKP w 

Łodzi o odpowiedź na py- 
j tanie: jak zwie się stacja 

na linii Kępno — Namy­
słów—Rychtal czy Stud- 

| nicko?
JoP

GŁOS Nr 133
WIELKOPOLSKI «tr. 4AS-

Dzień Chcę zostać oficerem...
Do wojskowych komendi 

rejonowych napływają wnio-.' 
ski Z każdym dniem jest ichi 
córa? więcej’: z upływem ro­
ku szkolnego wzrasta liczbai 
młodzieży, ruszającej w świat! 
po zdobycie zawodu i stano­
wiska.

Wielu wybiera szkoły ofi­
cerskie. Garną się do nich i| 
ci, którzy w tym roku ukoń-i 
czyli szkoły średnie, jak ii 
młodzież pracująca za wodo- > 
wo. Bo oficerem może być' 
u nas zdrowy młody człowiek,, 
syn robotnika mało i śred­
niorolnego chłopa, lub inte­
ligenta pracującego.

W Mogilnie do szkół ofi­
cerskich młodzież zgłasza sięi 
gromadnie. Przodują ZMP-- 
owcy. Jeden z nich, czeladnik; 
piekarski PSS Paulus, syn. 
małorolnego chłopa, składa­
jąc swą kandydaturę powie­
dział: „Zawsze chciabem zo­
stać oficerem, dzisiaj spełni­
ły się moje życzenia. Będę 
więc pilnie uczył się, by w 
szkole oficerskiej zostaćtprzo- 
downikiem w nauce".

W powiecie krotoszyńskim 
spośród absolwentów szkół 
średnich do szkół oficerskich 
zgłosiło się 87 kandydatów. 
Na Wojskową Akadem-; 
Techniczną pragnie wrstąpić 
dwóch maturzystów. Naj­
większą ilością kandydatów 
poszczycić się może Techni­
kum Mięsne i Ceramiczne. 
Rekrutują się oni przeważ­
nie spośród młodzieży chłop­
skiej i robotniczej.

Gniezno również nie pozo- 
staje w tyle. I- tam zainte­
resowanie szkołami oficerski­
mi jest wielkie.

Wojskowa Komenda Rejo­
nowa w Pile dawno już prze­
kroczyła plan. Nikt nie spo­
dziewał się, że młodzież z po­
wiatu Trzcianka, Chodzież i 
Czarnków tak licznie zgłosi 
się do szkół oficerskich.

W Szkole Zawodowej w 
Pile uczeń Kazimierz Syl- 
werski opowiedział zgroma­
dzonym na zebraniu jak to 
ani jego ojciec, ani nikt ze 
starszych braci nie mógł ma­
rzyć o zdobyciu stopnia ofi­
cerskiego. On dziś, jako naj­
młodszy, zdobędzie zaszczyt­
ną godność oficera Polski 
Ludowej.

W powiecie kościańskim 
organizacje i

wystawę swych dotychczaso­
wych prac. Na wystawie po­
kazane były piękne rysunki 
dzieci, kolorowe albumy i 
modele samolotów.

W Błaszkach (w powiecie 
kaliskim) kierownik szkoły 
Józef Piliński wygłosił poga­
dankę na temat Dnia. Pięk­
nym był moment wręczania 
sztandaru przez przewodni­
czącego Komitetu Rodziciel­
skiego Kazimierza Marszał-. 
ka, — przewodniczącemu 
drużyny harcerskiej.

W Sulęcinie zebrała się 
młodzież na stadionie Gwar­
dii, gdzie urządzono poka­
zy artystyczne. Dzieci niosły 
transparenty z napisami po­
tępiającymi podpisanie „u- 
kładu ogólnego" oraz z napi­
sami na cześć Prezydenta 
Bolesława Bieruta, nauczy­
ciela i wielkiego przyjaciela 
dzieci.

(Opracowano na podstawie 
. listów od korespondentów: 
Heleny Góralczyk, Alberta Ma­
łeckiego, Edwarda Appla, Sta­
nisława Ostraszewskiego, Ma­
riana Antczaka, Nikodema Zel- 
by. c-ki) ,

Echa 
Dni Oświaty, 
Ksiqżki i Prasy

Z okazji Dni Oświaty, Książki 
i Prasy w powiecie nowotomy- 
skim zorganizowano wystawy ksią­
żek i prasy we wszystkich biblio­
tekach miejskich i gminnych. Pro­
wadzono również szeroko akcję 
odczytową. Rozprzedano 1000 lo­
sów książkowych. Ponadto odby­
wała się domowa sprzedaż książek.

W powiecie ostrowskim nie­
które świetlice, mające własne 
biblioteki, zorganizowały także 
wystawy książek oraz pogadanki 
z dyskusją. Zredagowano specjal­
ne gazetki ścienne. Imprezy arty­
styczne odbyły się we wszystkich 
PGR-ach i spółdzielniach produk­
cyjnych. V/ Sośnj zorganizowano 
dla wszystkich bibliotekarzy wy­
stawę wzorcową.

W Powiatowym Domu Kultury 
w Rawiczu zorganizowano wysta­
wę poświęconą książce. W kon­
kursie pięknego czytania wzięła 
udział młodzież 4 szkół podstawo­
wych. Pierwsze miejsce zajęła 
Szkoła nr 1.

W powiecie kępińskim przy 85 
punktach bibliotecznych można 
było oglądać wystawy i stoiska 
sprzedaży. Najpiękniejsze wystawy 
urządziła biblioteka powiatowa w 
Kępnie oraz gminne biblioteki w 
Laskach i Perzowie. Według jed­
nej z tablic wywieszonej w Biblio­
tece Powiatowej liczba czytelni­
ków w powiecie kępińskim wzro­
sła o 3515 w porównaniu z rokiem • 
1949, czyli o blisk 5C proc. W 
zakresie upowszechnienia książki 
i pozyskiwania stałych czytelni­
ków wysuwają się na czołowe 
miejsca biblioteki w Laskach, Pe­
rzowie i Ostrzeszowie, Wystawę 
książki w Bibliotece Powiatowej w 
Kępnie zwiedziło 1756 osób.

W Liceum Rolniczym w Boja" 
nowie sprzedano książek za 332 zł 
i rozlosowano 200 biletów loterii 
książkowej. Przez cały maj czyn­
na była wystawa dobrej książki. 
W konkursie dobrego czytania I 
nagrodę zdobył Edward Każmier- 
czak. Klasa IVa urządziła wieczor­
nicę z inscenizacja sztuk, Gor­
kiego pit. „Matka".

W kaliskiej Szkole nr 13 urzą­
dzono poranek, na program które­
go złożyły się deklamacje i obraz 
sceniczny pt. „Historia książki". 
Na zakończenie podsumowano wy­
niki konkursu czytelnictwa w 
szkole. Pierwsze miejsce zajęła 
kl. VII, gdzie ilość przeczytanych 
i opracowanych książak u trzech 
uczennic przekroczyła w roku 
szkolnym liczibę 70.

W Międzychodzie współzawod­
nictwo międzybiblioteczne rozpo­
częło się w listopadzie ub. roku, 
a trwało do 31 marca br. Brało 
w nim udział 8 punktów bibliotecz­
nych j biblioteka gminna. Na 
pierwszym miejscu jest punkt bi­
blioteczny w Drzewcu (gm Mię­
dzychód), dalej punkt w Radogo- 
szczy i Muchocinie.

Obie szkoły podstawowe w Go­
styniu urządziły pomysłowe wysta­
wy książek i prasy. Takie same 
wystawy można było widzieć w 
Szkole Ogólnokształcącej i w Za­
sadniczej Szkole Metalowej. Z te­
renowych bibliotek wystawę przy­
gotowała jedynie Miejska Biblio­
teka w Borku. Zwiedziły ją wszy­
stkie szkoły z całej gminy oraz 
zakłady pracy.

(Na podstawie listów od kore­
spondentów: Franciszka Wa­
chowiaka, Stefana Hoffmana, 
Stanisława Basty, Idziego Kup­
czyka, Tadeusza Walkowiaka, 
Barbary Szulet, Tadeusza Le- 
mieża, Władysława Kudły — 
opraeowah wR)

Cenne zobowiązania 
byłych więźniów politycznych, 
w Szamotułach

W Szamotułach odbył się 
walny zjazd Związku Bojow­
ników o Wolność i Demokra­
cję, podczas którego referat 
polityczno-gospodarczy wy­
głosił delegat Zarządu Woj.— 
Sobolewski.

W dyskusji członkowie po­
dejmowali liczne zobowiąza­
nia m. in. szofer Władysław 
Ruciak, zatrudniony w Dele­
gaturze Zbiornicy Odpadków 
Użytkowych, zobowiązał się 
wykonać 2 miesiące wcześnej 
zadania 3-go roku planu 6- 
letniego, a Walenty Ludek z 
Przyborowa, gm. Szamotuły, 

_____  ___ dostawić 400 kg żywca za- 
__społeczno-poli- miast 290 oraz 100 sztuk dro- 

tyczne udzielają młodzieży Ibiu ponad plan.

W Zbąszyniu istnieje 
zakład tresury psów

Służba Ochrony Kolei id 
Zbąszyniu posiada doskonale 
zorganizowany i na wysokim 
poziomie postawiony zakład 
tresury psów.

— Ile psów przeszkalacie 
rocznie? — pytamy kierow­
nika zakładu, Jana Wieczor­
ka.

— W roku — odpowiada 
kierownik — szkolimy tu o- 
koło 70 psów rasy „owczarek 
alzacki”. Jest to tak zwany 
popularnie wilk, który najle­
piej nadaje się do tresury,

gdyż zdradza największą in­
teligencję i wytrzymałość.

— Czy sami kupujecie 
szczenięta?

— Nie. Założyliśmy hodow­
lę szczeniąt, a przychówek 
nasz znacznie wzbogaca za­
kład w pierwszorzędne, sta­
rannie wybrane okazy. 20 ra­
sowych owczarków alzackich, 
które obecnie tresujemy po­
chodzą właśnie z hodowli na­
szego zakładu.

Na podstawie meldunków 
otrzymywanych z terenu o- 
kazuje się, że psy wytresowa­
ne w Zbąszyniu zdały wy­
śmienicie egzamin przydat­
ności w służbie na PKP. Służ­
ba ich przyczyniła się w zna­
cznej mierze do zmniejszenia 
przestępczości i kradzieży na 
kolei. Tresurą psów zajmuje 
się brygada ZMP, a nad zdro­
wotnością psów czuwa lekarz 
weterynarii Witkowski, który 
hodowlę szczeniąt postawił na 
odpowiednim poziomie, (m)

OPERA — g. 19 „Halka"
POLSKI — g. 19 „Poemat

pedagogiczny"
NOWY — g. 19

„Król i aktor''
KOMEDIA

g. 19 —•
MŁODEGO

g. 16 — 
króla"

MUZYCZNA
„Rodzinka"
WIDZA , 

„Nowa szata

państwowy teatr
W GNIEŹNIE:
Szamotuły — „Cyrulik 
cpwilckl' * 

państwowy teatr
W KALISZU:
Wolsztyn — „Mąż po­
gnębiony"

Kina
APOLLO — g. 16, 18 i

20 „Nędznicy", H cł 
1 (od lat

CO - GDZIE - KIEDY
BAŁTYK — o. 15, 17, 19 

i 21 „Nędznicy", II cz. 
(od lat 10)

MUZA g. 15, 17, 19 
i 21 „Nędznicy", I cz. 
(od lat 10)

RIALTO — a. 16, 18 i 20 
„Zew morza"

WARTA — g. 14 i 16 — 
„Raczek się spóźnia", 
g. 18 i 20 „Ostatni 
rejs"

LETNTE — o 16. 18 i 20 
„Premiera W ar sza w-

FOTOPLASTTKON. ulica 
Armii Czerwonej 53: 
g. 10—22 „Jamajka"

Radio
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fata Poznania 249 48

Wiadomości:
5.05, 6.30, 7.55, 12.04, 
17. 18.50 (P) 21. 23.50 

Koncerty:
5.22, 6.15 — pieśni
bułgarskie, 6.50 pol­
skie taneczne melodie 
ludowe, 7.20 — tańce 
i pieśni radzieckie, 
12.15 — wieś tańczy 
i śpiewa, 12.45 — na 
swojską nutę, 13.30 — 
rozrywkowy, 14.10 (P) 
muzyki rosyjskiej, — 
14.30 (P) — ulubione 
melodie, 14.45 (P) — 
na swojską nutę, 17.15 
symfoniczny. 19.05 (P) 
masowy, 20, 21,30 — 
tydzień muzyki buł­
garskiej, 22.30 — ka­
meralny, 22.50 — mu­
zyki radzieckiej

wskazówek i pomocy. Naj­
większą aktywność wykazuje 
Powiatowa Komenda SP.

Za Wielkopolską dzielnie 
kroczy Ziemia Lubuska. W 
Zielonej Górze już w pierw­
szych dniach akcji werbun­
kowej do szkół oficerskich 
zgłosił się znaczny odsetek 
kandydatów, szczególnie spo­
śród młodzieży robotniczej 
i wiejskiej. W Gorzowie mło-

Dla dobra gazety

dzież z miejscowych szkół 
średnich i szkoły zawodo­
wej złożyła już wnioski do 
Wojskowej Komendy Rejo­
nowej. Podobnie dzieje się w 
Skwierzynie, w powiecie 
strzeleckim — na całej Ziemi 
Lubuskiej. Wzrosną kadry 
Odrodzonego Wojska Pol­
skiego broniącego pokoju.

(Na podstawie listów kore­
spondentów opracował S. K.)

Z narady szkoleniowej 
korespondentów „Głosu“

„Współzawodnictwo wśród 
korespondentów jest koniecz­
ne, gdyż będzie to nie tylko 
najlepszym wskaźnikiem na­
szej pracy, lecz przyczyni się 
przede wszystkim do częst­
szego pisania, do uaktywnię^ 
nia wszystkich koresponden­
tów.”

Słowa korespondenta „Gło-X 
su Wielkopolskiego” Mieczy­
sława Owsianowskiego z Po­
znania przyjęte zostały przez 
wszystkich zebranych hucz­
nymi oklaskami. Rzucone 
wezwanie podjęło 9 korespon­
dentów i to poza M. Owsia- 
nowskim — Wacław Duszyń­
ski, Wojciech Bajerlein, Ry­
szard Zarzyński i Olgierd

i Biberstein z Poznania oraz 
Jan Kuczyński z Kościana,

1 Zofia Wielemborek z Jaroci­
na, Antoni Kochanek z 'Wil­
kowic (powiat Leszno) i 
Mieczysław Knociński z 
Wrześni, którzy postanowili 
napisać w czerwcu po 20 no­
tatek. Natomiast 7 korespon­
dentów zobowiązało się u- 
tworzyć koła koresponden­
tów „Głosu” w następują­
cych miejscowościach: Ry­
dzyna i Wilkowice (powiat 
Leszno), Zaniemyśl (powiat 
Środa), Oborniki, Skalmie­
rzyce Nowe (powiat Ostrów), 
oraz w szkole ogólnokształcą­
cej i liceum pedagogicznym 
w Lesznie. *

W koleżeńskiej atmosferze 
przebiegała narada szkole­
niowa zwołana z okazji za­
kończenia Dni Oświaty, Ksią­
żki i Prasy. Byli obecni na 
niej najlepsi korespondenci 
robotniczo-chłopscy „Głosu” 
z Wielkopolski i Poznania. 
Narada odbyła się w dniu 31 
ub. m. w Poznaniu, w świe­
tlicy Domu Prasy. Po zagaje­
niu przez kierownika działu 
terenowego red. W. Ciesiel­
skiego, korespondenci wysłu­
chali referatu na temat sy­
tuacji politycznej, wygłoszo­
nego przez redaktora naczel­
nego W. Kraśko. Sekretarz 
partii przy RSW „Prasa”, 
red. Starosławski zwrócił u- 
wagę korespondentów na za­
dania w terenie. Krótkie po­
gadanki instrukcyjne oraz 
aktualne zagadnienia w naj­
bliższym okresie omówili kie­
rownicy poszczególnych dzia­
łów „Głosu”.

W dyskusji korespondenci 
poruszali wiele istotnych pro­
blemów związanych z ich 
pracą, rzucali pytania oraz 
konkretne wnioski celem 
wzmożenia ruchu korespon­
dentów. Na zakończenie dys­
kusji, korespondentka z Po­
znania Ksenia Kalinowska 
odczytała rezolucję, uchwalo­
ną przez zebranych, w której 
korespondenci wyrazili pro­
test przeciw faszystowskim 
metodom bezprawia i gwałtu 
stosowanym przez imperiali­
stów wobec czołowych dzia­
łaczy obozu pokoju i postępu 
we Francji. Rezolucja koń­
czy się słowami: „My, ko­
respondenci, zebrani na dzi­
siejszej naradzie szkolenio­
wej, solidaryzujemy się z ca­
łego serca z narodem francu­
skim w jego walce i pozdra­
wiamy bojowników o pokój 
i niepodległość.”

Podsumowania dyskusji 
dokonał red. Ciesielski, któ­
ry także wręczył wszystkim 
uczestnikom nagrody książ­
kowe. *

Ponad 60 czołowych kores­
pondentów „Głosu Wielko­
polskiego” przeniesie to wszy­
stko, co usłyszeli, o czym sa­
mi mówili na naradzie, do 
kół i klubów w terenie.

(an)

Audycje inne:
5.10 — dla wsi, 5.20 
„O czym rolnik powi­
nien pamiętać", 7.50 
kalendarz radiowy, 8 
kurs jęz. rosyjskiego,
11.45 — głos mają ko­
biety, 12.30 dla wsi,
13.45 — szkolna, 15.10
literacka, 15.30 — dla 
dzieci, 16 — Wszech­
nica Radiowa, 16.30 
(P) — montaż słowno- 
muzyczny. 17.45 kurs 
języka rosyjskiego, 18 
(P) — radiosłuchacze
układają program mu­
zyczny, 18.30 Wszech­
nica Radiowa, 19 (P) 
z życia spółdzielni pro 
dukcyjnych, 19.30 — 
muzyka i aktualności, 
20.40 — literacka

Sport:
16.20 (P) — pogadan­
ka pt. „Talent to jesz- 

wszystko"

l KRONIKA
i 4 CZERWIEC

ŚRODA

Franciszka

Słońce w.: 3.34
zach.: 20.08

Księżyc w.: 15.54
zach.: 1.05

Na ogół chmurno, ze skłonno­
ścią do lokalnych burz, zwła­
szcza na południu kraju. Tem­
peratura maksymalna od +19 
st. C na Wybrzeżu, do około 
+27 st. C w głębi Ś/raju. Wia­
try słabe lub umiarkowane, 
przeważnie z kierunków połu­
dniowych i zachodnich.

Dyżur pełnią: Państwowy Szpi­
tal Klin. im. H. Święcickiego 
(chirurgia i interna), ul. Przy­
byszewskiego 49, tel. 79-37

APTEKI:
nr 99 — Armii Czerwonej 25 
nr 100 — Stary Rynek 75 
nr 115 — Mickiewicza 22 
nr 117 — Kraszewskiego 12 
nr 173 — Dzierżyńskiego

nr 275/277 
nr 174 — Rokossowskiego 47

Zbieramy 
metale
nieżelazne

W całym kraju trwa obecnie ak­
cja społecznej zbiórki złomu me­
tali nieżelaznych. W związku z tym 
utworzono punkty skupu złomu w 
naszym województwie’ w następu­
jących sklepach MHD j ZSS: Kęp­
no, Rynek 27; Rawicz, ul. 22 Stycz­
nia 21; Śmigiel, ul. Rozstrzelanych; 
Steszew, Rynek 5; Swarzędz, Ry­
nek 10; Kórnik, pi. Niepodległości 
138; Koło, ul. Toruńska 4; Kroto­
szyn, Rynek 26; Ostrzeszów, Ry­
nek 15; Wągrowiec, ul. Armii 
Czerwonej 24; Kościan, ul. Gen. 
Sikorskiego 40; Rawicz, ul. Grun­
waldzka; Gniezno: ul. Fama 8; ul. 
Mieczysława 6, ul. Chrobrego 43, 
ul. J. Stalina 8 i 14; Kalisz: ulica 
Kościuszki 7, pl. 1 Maja 7, ulica 
Boh. Stalingradu 12; Leszno: Ry­
nek 5, ul. Słowiańska 22; Ostrów: 
pl. Stalina 20, ul. Armii Czerwo­
nej 14, ul. Kaliska 3, ul. Gen. 
Świerczewskiego 1, ul. Armii Czer­
wonej 34, ul. Wrocławska 14, ul. 
Wolności 42 i ul. Kaliska 40.

(Ro)Z Ziemi Lubuskiej
W miejscowości PRZEMKÓW, 

znajduje się zniszczona w czasie 
działań wojennych stacja pomp. 
Wśród zwalisk i gruzu wyłaniają 
się jednak zdatne jeszcze do użyt­
ku wartościowe części urządzenia. 
Należałoby je wydobyć i wykorzy­
stać, zanim nie ulegną całkowite­
mu zniszczeniu, (tur)*

W ROGOZIŃCU, pow. Między­
rzecz odbył się kurs szoferski zor­
ganizowany przez Wojewódzki Za­
rząd Ligi Przyjaciół Żołnierza. 58 
kursistów zdobyło prawo jazdy III 
kategorii. (MK)

*
Estetyczna gablotka Towarzy­

stwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
na placu Marchlewskiego w ŻA­
RACH, wzbudza wielkie zaintere­
sowanie. Wysławiono w niej pięk­
ne zdjęcia z defilady 1-majowej w 
Moskwie, (ele) *

W GORZOWSKIM Technikum 
Pocztowym odbyły się egzaminy 
dojrzałości, które zdało 28 kandy­
datów. Absolwenci otrzymali na­
tychmiast zatrudnienie. (JG)*

W Powiatowym Domu Kultury 
w ŻARACH odbyła się powiatowa 
konferencja związków zawodo­
wych. Z tej okazji, do Powiatowej 
Rady Związków Zawodowych na­
pływały liczne zobowiązania pro­
dukcyjne zakładów pracy powiatu 
żarskiego, (ed)

Wydawdh: Instytut Prasy
.Czytelnik".

Redaguje zespół
Redakcja Poznań ul. Grun­

waldzka 19. II pti
Telefony redukcji: Centrala 

tel. 62-70 i 64-75. nacz red 
78-76. sekr. red 74-36. dział 
listów i interwencji 78-64 miej­
ski 79-88 dyżurny nocny 64-75. 
nocny (drukarnia 64-72)

Godziny przyjęć: od tO—12.
Zamówienia i wpłaty na ore- 

aumerate przyjmują wszystkie 
urzędy pocztowe oraz listono­
sze

Ogłoszenia: Biuro Oqłoszet> 
RSW PRASA Poznań ul 
Gen. Świerczewskiego 3 tel 
ni 62-31 Konto PKO Poznat 
nr V-5220-110 Biuro czynne od 
godz. 7 do 16.30: w soboty od 
7 do 14 30

Za dział ogłoszeń redakcja 
nie o ipowiada

Tłoczono: Zakłady Graficzd* 
fm Marcina Kasprzaka Przed- 
Uębiorstwo Państwowe. Poznań, 
tlL Wawrzyniaka 39.
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